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O D D Z I A Ł Y :

R ed ak cja  1 Adm ltusiracifi  ul. Ao ftS-lekięwicia 4, otwarta  od  9  do  3. T e l e f o n y  i-edaiccj! 243, adm inistracji 2ZS, d rok a rn 1 26

B A R A N G W 1 C Z E  -  ul. Szosowa 172 
3 R A S Ł A W  — ul. 3-go Maia 64 
D U K S Z T Y  — ul Gen. Berbeckiegu 10 
D U N i Ł O W l t Z E  — ul. Wileńska 1 
G Ł Ę B O K IE  — ul. Zam kow a 80 
G R O D N O  — Plac Batoregu 8 
KAM IEŃ K OSZYRSKL -  Związek Ziemian 
LIDA — cii. Majora Mackiewicza 63

N I E ^ Y I E Ż  ;— ul. Ratuszowa i 
N O W O G R Ó D E K  — ui. Mickiewicza 20 
N O W O  S W Ę C IA N Y  — ul. Wileńska 28 
P O S T A W Y  — u!. Rynek 19 
S T O Ł P C E  — ul. P iłsudskiego 
ST. Ś W lĘ C iA N Y  — ul. Rynek 9 8 
Ś W I R  — ui. 3-go Maja 5 
W A R S Z A W A  — N owy Świat 40— 14 
W I L E I K A  P O W IA T O W A  —ul. Mickiewicza 24

P R E N U M E R A T A  miesi iczn* z o d ro s m u e m  po  riomn tub  z przesyłką pocztową 4 zŁ 
zagranicę 7 z<. Konto czekowe w P. K. 0. Nr. *0259

W sprzeaaź> detalicznej cen „ pojedynczego n -n i  15 groszry, 
O p la ta  p o c z to w a  u i s z c z o n a  ry c z a ł te m .

C EN  A 3 0 Ł 0 a Z E N :  W iersz milimetrowy jeJnoszpaitowy na  stronie 2-ej 1 3-ej 30 gr 
za teks tem 10 groszy. Kronika reklam ow a lnb nadesranu 40 gr.  W n-ch świątecznych 
oraz z prowincji o 25 proc. drożej O głoszenia  cyfrowe i taoelowe o 25 proc drożej.

W arszaw a, 27 maja. W sprawie rozwiązania Sejmu. Kongres socjalistów francuskich.
Powzięto uchwałę odrzucającą współpracę w rządzie,

w 9

Do Zgromadzenia N arodow ego .
mamy zaledwie trzy dni, a jeszcze ™ ostatnicn dn.ach, k i lk i 'pos łów  od  początku w skrj .sze;  a r aszej CLERMONT-FERRAND, 27, V Pat, Kongres socjalistyczny uchwalił
dotychczas sytuacja nie jest ostatecz- należących do związku ludowo-naro- państwowości nie zysicały sobie po- 2249 giosarn' przeciwko 166 przy 685 wstrzymujących się od g łosow an:a
nie" wyjaśniona. Większość klubów dowego, w śróa nich bu.mistrz Zako- wagi w narodzie, to nie ulega wątpli- rezolucję większości, Która odrzuca z-sadę wszelkiej współpracy w rządzie
sejmowych odkłada decyzję w s r r r -  p a n ego p M Kozłowski ogłosiła woscl Po sieamiu latach istnienia. ' wj ł * a do r-opierama każdego rządu, który zwalczałby reakcję i praco-
wie wyboru Prezydenta a o  medzieii , A ' . ’ .. 6 . .. on.i nPd  m -,mi wał r a d  unormowaniem sytuacji iinansowei i ekonomiczne! Francji, nie
W  tych warunkach, kiedy nie mamy . 1 zmiany ordy racji wybór- poza n. i • cofając się p-zed oporem ze strony kapitalistów.
ani oficjalnie w ysuniętych kandyda- czei’ w MiP) kierunku iż źaoen z partyjnemi, me mają żadnego u-na- Rezolucja cicmaga się opodatkowania kapitału, stabilizacji waluty,
aatów , poza mai szałk.em Pdsudskim, członków izb prawodawczych n iem o -  ma. W giupach bezpartyjnych, a zapewnienia pokoju w Maiokku, zwrócenia Lioze N arodów  mandatu
n? to wysokie s tan o w sk o ,  ani uch- ze być powtórnie  wybietfeny. Wnio* bezfaitvjr.ą jest ogrom na większość w Syrji, wprowadzenia w życie ubezpieczeń społecznych, s tosowania
wał k lubów, orjentować się wypada sek {o Qośd niezwvWv j „  Vjatk0v, v narodu słychać tylko o nich słowa wobec;rządu koncentracyjnego polityki cpoiycyjnej, jasnej, silnej i ener-
jedyme według pogłosek kuluai owych. . ' y . ipLrpwsżpnia nieihpri £ 1Ci:nej, zaleca ściślejsze przest-zeganie dyscypliny partyjnej, poahresla

W  łonie dawnych stronnictw rzą- współczesnym rozwoju w yborów  n -rzek an a ,   ̂ ! konieczność utrzymania całkowitej jedności klasy robotniczej, wreszcie
dowych, a w*ęc pr/.edewszystkiern do c 'ał prawodawczych. ŚA'iadczy niekiedy w prost nienawiść, w ; im piętnuje manewr bolszewicki zmierzający ao  stworzenia jednolitego frontu.
Piasta i N P R. ścierają się ciągle on z jednej strony o upadku zupeł- rzeczy, izby nasze nie mogły sobie .
•eszcze dw a prądy. Jeden za Marszał- nym autorytetu naszych izb poseł- zaskarbić wiele wdzięczności. Spójrzmy KOzGZW ięi . I.

ier Piłsudskin jko, kandyi a .m na skjej ,- senatorskiej, z  drugiej zaś na rezultat ich prac i uprzytomnijmy CLERM GNT FERRAND, 27. V. Pat Na wczoraiszem posiedzeniu
nl8n7  toku r a ^  i?Sp n S S S S ł S S  j « t .  dow oaem  że wśród s u /e re n ó w  sobie co powie w tej materji histo- Kongresu socjalistycznego socjaliści mniąj szóści, między innemi Renaudeł 

z to u nar. a  j k e przeŁOr, < ja s ię , . , . . Seim ustawo- Odmówili wzięcia udziału w komisji administracyjnej partji.
a o  kuluarów, gdzie je skrupulatnie znalaz*o się kilku ludzioaczuwających rja narodu. 1 .^rwszy o tjm  usiawo j i
nomją dziennikarze, można przypusz- nastroje panujące wśród ogromnych dawczy pozostaw ił po sobie Konsty-
czać, ża oba tc kluby powezmą uch- bezpartyjnych sfer społeczeństwa, tucję najoardzte, demagogiczną w W y n ik  WybOTOW W  ŁstOFljU
Prae z y d e ^ neRównieżVniezdecydowane v bs2ernie ten ••'niosek motywuje Europie, przy której t zą  y prawidło- TALLIN 27 V PAT. W ybory do parlamentu przeszły zupełnie spo-
s tanow isko  zajmują mniejszości od Pose* B“tor w Nr. 140 z 24 bm. w e  są  niemożliwe. Drugu obecnie ko | n it  Wyniki według Drowlzorycznych obliczeń są następujące: p-awica 
Białoruś nów  do  żydów ■ Niemców Gazety Warszawskiej Porannej.— działający, me poliafit przeprowadzić — agrarjusze 22 (dotychczas 23), chrześcijańscy demokraci 5  (tetot. 8) cer 
włącznie. Czy wniosek tego rodzaju otrzyma sanacji finansowej, ale zato uchwalił trum icclomści 14 (dotych 5), part je p-aey 13 {7 o*ych. 12) ludowcy 7

. Sj nistyczn; . N . «  ^  w  w i ę k s ż ^ l  , 2c.eg  u ś j a w f e  W g g ®
mieszczą szereg rozmów z działacza- znajdzie się dostateczna ilość panów własności, s tosunk i kredytowe, 1 w ty  2 (zami; s t  3).
T ź n e p o ^ e i d a r o w a m a  sh^w ^kw esbi Pos ł6w > k!órzy wyrzekną się „ciep- rezultacie wytwo.zyły naszemu pań- Większość rządową będą stanowiły Drzvpuszczalnie jak ostatnio
- y b o ru  Prezyoenta, nmorrliast wiele ^ ch mieisc * z Jakich w c,^ u k,lkl, s tw u opir-ję uniemożliwiającą zaciąg- agiarjusze, chrześcijańscy demokraci i partja pracy, 
m ów ią o zmianie konstytucji i roz- kadencji korzystał'’1—przewidzieć .i.ęcie pożyczki na wielką sk ę. rze- r  r .  n n H H f l ł  A h H - p I - f C r ł m
wiązaniu Spjmu. Opinja jednak poli- trudno. Można raczej powątpiewać, mysi w ruinie. Kraj pogrąża się w } A  F  S  • 1
tyków żydowskich w tej spiawie nie jesi jednakże w projekcie tym, jeden nędzy. Praworządności coraz mniej. FARYŻ 27 V. PAT. Na posiedzemu Rady Ministrów Briard przed-
jesi skrystali2 wena. Z jednej Iron  moment niewątpliwie doniosły i za- Zrozumiałem więc jest niezadowolę- stawił okoliczności, któie towarzyszyły pedam u s 'ę  Abd-e' Kr 'ma .zna 
po kreślają on- ^omecznośc rozw.ąza- ■ , . . .  ■ c . . c enatu ale rozwiązanie czaiącemu ostateczne załamanie sie wspólnego oporu  p lim .oo, z kiórych
nia Sejmu i zmiany konstytucji oraz sługujący na .wagę jak lotąd poje n .e z Sejmu 1 bettótu, a i t  ąz■ c ^  zgtotfła uiegtośc w ooec w-aoz francuskich i b^szpiń-
ordynacji wybo-czej z drugiej zaś dynczy posłowie 1 grupy partyjne w ich bez zmiany w zasadacn sposo- R^dŁ pochwaj,ia jeortogłośnie jedność działania rządu hancuskiLgo
stwierdzają, i e  byłoby bardzo o ch rze  decyzjach swych i głosowaniach kie- bach wyboru, jest bezcelowem i sy- f hiszpańskiego i wspólne wysiłki obu  armji.
gdyby tych rzeczy dokonał Sejm rUyĄ s ję nieraz nie tyle własnymi po- ‘uacji nie poprawi. P o w ta rz a m y ,Sejm \ y  końcu posiedzenia Bnand oznajmił, że Aod-el-Krim przybyj na
3- L gląaami ile raczej pożądaniami panu- i Senat, wybrane na podstawie ordy- jirjję wojsk francuskich, skąd zostanie niezwłocznie skierp !,any do Tazy

wyftkp'i° wa D<!m'.fnf * w Ś 0.'4f‘ ¥ e™ krzykaczy wiecowych i „aCii wiborccc; dzisicj » i i ^ J « j ;  U K ład  o b r o n n y  f r a n c ,- ju g o s ło w ia ń s k i .
mlka*^ pomiędzy u. kolegami z pierw- ajentów paityjnych, którzy tak sńny Cze gorsze. Potrzebne wiec są zasad J  J  a
szego gabinetu p. Aleksandra Skrzyń- wpływ wywierają na rezultaty wybo- nicze reformy. Sama z m i a n a  ordynacji FaR Y Ż, 27 V. RAT. W  związku z wczorajszem sootkaniem B-ianda 
skitgo. «Polem ka» ta toczy się na rów. Te elementy w niewidocznej, w r a m a c h  d z i s i a j  obow iązujących prze- z Nincziczem dzienniki zapowiadają podpisanie w ..ajbli, szym czasie ukła j 
tamach pism i w nader ożywionym podziemnej swojej robocie nadają pjsów  konstytucyjnych nie wiele dać o b ro n n eg o  francusko jugosłowianskiego. 
tonie przy zastosowaniu mocnych #  r, eczy wis,ości ton naszemu ^  W obec art. 12 Konstytucji m a r Zamach na generała Feno-Ju Siarga.

SZANGHAJ, 27 V. PAT. W edług  wiadomości otrzymanych przez
kreśleń w rodzaju «oszcnerca» . . .   ̂ ■ --
a z ^  ]tp państwowemu, one bowiem wpływa* cowej, nie można poanicsc minimum

Zaczęło się od artykułu d o s . Mo- &  na p es łó w  i partje, od których wieku chociażby dc lat 25, jak to chińskie z M oskw y dw uch chińczyków dokonało w Moskwie
tc z e w s k ie g o  w  .RobotruKu" w kió- znow u zależą ministrowie a tym sa- jest w ustawach Be-gji, nm endji,  l i i  - zJ achu  ^  ^  Feng .Ju . |}anga w chwili gdy  zwiedzał on  arsenał,
rym zarzucił on całemu szeregów mym , rządy całeg0 k ra ju . - J e s t  w.ęc szpanji, Norwegji. Nie moir.a .ow - Q p wyszedł bez szwanku. Sprawców zamacnu aresztowano 

n i d X ™ , T o d p o » . S  ™ '  p « « *  Kozłowskiego J t  W  pewne] o .™ .o s c i  w
10 1 dziennikach zbliżanych 0 0  Z. 1 Batora pewien pierwiastek sanacyj- m iejscu wyborów, co p rz e w id u j  u- B a H H H B I H n a H a B a B i a a n a ^ M a B B i n B B  
LN., Cn.-D., Piasta i NPR. ukazały się ny, aążneść do uzdrowienia Cho* s tawy Francji 1 Anglji. W gramcach
listy b. mm. ska"bu p. Zaziechow- cizi o usamodzielnienie ptzedsta- Konstytucji m ożna tylko w myśl
skiego, b. min. przemysłu 1 handlu w jc jejj narodu, o  uniezależnienie art. 14 io z sze rz jć  ilość przestępstw,

Jow skfego ,  W d * r a ^ “ 5 k °  i i i * .  ich ^  -H c y . - N ie  jesi io z resz i ,  z P„ „ o d u  kiórych sk a z . iy f  pozbs- 
dzójące że teierdzenia posła Móra- P'erwszy objaw dowodzący, że w ko w ja p n w  wyborczych, np czyny 
rzewękipom sa nieorndnemi łnR.vsnu- łach seimowYch iest odczucie wadh- dziane w art. 132, 572, 573,

Marszałek Piłsudski o sytuacji.
W y w i a d  redaktora paryskiego „ M a t in “ 

czyny „Matin" zamieszcza obszerny vy- oświadczył, że Koncepcja jego stre- 
czewskiego są niegodnemi insynu- łach sejmowych jest odczucie wadli- przewidziane w art. 132, 572, 573, wiad Sauerweina z Marszałi r  szcza w jednym wyrazie Bpokój“,

. . h , ■ , •  - i  - , « h  Ola p r a w o d s w ^ c h .  Kodoksu z j m  > S S S g
W y t  eżmy aObje co czytając te już ki ka tygodni temu jeden z km- Aie już kobiety publiczne n e  m ogą 0 ^wiaaczyk i e  przypuszcza, ii  wsku- wewnętrznemi wstrząśniemami. Polska

sty polem c.  ̂ myśli cu .  izierrnci b^ w praw jCOwych wystąpił z wnio- być pozbaw ione czynnych p aw wy- ^  gg^b iich  wypadków będzie or.a nie dąży do  żadnych zmian terytor-
S p m  S  Z * U skiem 0  zmniejszenie ilości posłów borczych, mają praw a jednakowe z postawiona przei pewne grupy. W o jalnych, pragnie jedynie żyr i wzmac-

Warszawa zasłynie niedługo jako do  połowv. Krótko przed tem inny nejzacniejsżemi matkami rodzm - J e -  niby jedraK nie być jedynym ka^dy- niać się w fspOKOju. !«Gdyby ie 11 h 
. zosiy ne u ito iugu jdK.u e p , ... „ P. daiem, ecz. aby była ułożona lista nas zaatakowano potrafilibyśmy się

TW*l9ce gdzie stę wyaarza najwięcej klub również z tego samego skrty- dynie możliwą jest sama n e ^  'Kanjy^  yktórzyfcj/ opraco. bronk PSl 0 w. i o i m  c h a r a k t L e -
katastrof lot czych. Jeszcze me p^.d- dla) zaprojektował zmianę w syste- loda oddawania g łosów. Tu są re- ^  łS p ó]ne oświadczenie do Sejmu oświadczy! z uśmiechem Marszał k—
o = czątków a par, tu z  pc . jS.u m je 0 b |iCzania głosów. Są to jednak- f0rmy i pew ne ulepszenia dopusz- Q konieczności wzmocnienia władzy jest to również w charakterze naroau
Poniatowskiego, gdy na lotnisku Mo- ^  rezull.llów i3{otnie czaine w . .m ach  Konstytucji War- prezydenta, pozbawianego ooecnie polskiego-

‘ dodatnich dać nie mogą. Na innem .ość jch zmkon.a. Bardzo  w a żn ą  re- możności należnej obrony kraju 1 G dy Sauerwem oświadczył, iżkotowskiem nastąpiła nowa 
Tym razem wypadek miał miejsce ztym  razem wypadek m m  m .tjsce z  — „,,l u .  ,  *osC o  n ,  \ godności n r o d o w e j .  Marszałek nie przemawia wcale jako
ofmlaem fra n c u sk ie j  kapiteaem Pel stanowisku stanęły kluby a raczej ca- fom ą<  ktoru naw et p rzy  dzisie ,sze  g y  k L  w p oznańśkiem dyktalor odpowiedział on. iż nie j st

letier c O.sy 01-oywijącym lo tP a r y ż -  łe partje li wicowe. Żądają natychmia- ordynacji dałaby Sejm  o wiele M ę-  Marszałek n:2 s _[Jzi by przedstawiała koniecznern b i ć  dykiatorem. «Jestem
lokio . v. a k o ry   ̂ . n stowego rozwiązan.a izb przedstawiciel- cej wartujący, b y ł o b y  skasowanie po-  ona p o w a in e  niebezpieczeństwo Są wprawdzie cziowlekiem sil.ivm, lubię

źne u lzko^zeM e' apara.u nastąpił w skich> nie wspominając nic o zmianie borow poselskich i senatorskich.  to raczej zwykłe tarcia m-jące miejsce sam powziąć decy zję, lecz gdy spoj-

Tokio. M ydaoek który 
n o f

T f e  o,a>nacji
d*Gisy i towarzyszący mu inż Caroi, stw o, które choiobę tylko

Coimit i których weszły prowincje różnorod- wierzę by m o 2liwem było n.m rzą 
zao- początkiem sanacji m ; 1 ^  L  , Re, pozostające przez dłuższy czaś dzić z pałką w ręku. Sam zresztą

niełićznem gronie Dubiw Jnoś:i  aparat na ob< wiązujących dotąd p rzep i^ ch  co w sc . \  przytem jaka to ga ^ ^ ^  - Wywołuje to stem stronnikiem dyktatury w Polsce,
ruszyt wreszcie do startu ł łrzy wol wyborczych będzie jeszcze gorszy tego biednego i ciągle zakłopotanego ^  zawjść ^  s trony  Polaków z Inaczej sobie p r z e d s t a w ia m  ro.ę
iy h obrotach silnika aeroplan po 0Cj tego, który istnieje dzisiaj. Z wy- Skarbu pcl:k iegc!— Jak doią utrzy* jnnych dzielnic, lecz daleko jesi naczelnika państwa. Trzeba bv mógł

czął >rolowac . o | irzejecnamu k'Ku- b w yjdzie więks/a ilość po- mywanie 555 wiceministrów, bo  takie jeszcze od tego d a  niebezpieczeń- on żądać prędszej decyzji w kwe-
aziestęciu m e tró w — samolot nagle _______________   : ?P«f: i t w a  senar9tv7 mii. stjach doniosłość, narodowej, którychnotkna ł  sie* wpaaaiac lewem koł m słów an ty p a ń s tw o w y c h  i dążącjch  pobory posłowie o trzynu ją ,  jest st' a separatyzmu. .„potknr Się , wpau, Ją lewem orem i - * a i nn.laiki Zapytany o możności rozw oju  rozwiązanieocozmają kłótnie w parla-
w  zaglęjieme w terenie, sku uo wy w u o p > ciężarem n . . , i.y pi .ą g P  ̂ faszyzmu w Poisce Marszałek oświad- mencie. Prócz tego Polska żvje w
nadw yrężonego już noprzeanio wi- nieprzejednani Rusim galicyjscy przyj- społeczeństw a. Tu warto przypomnieć, że flle myśij aby ^ szy zm  mógł chaosie prawe dawczym. Wzmocnienie
docznie podw ozia — p p tło o n o i aPa" mą teraz udział w wyborach, a ja- i e  parlament Rzeszy niemieckiej od pr7yjąć się w Poisce. Ludność polska władzy prezydenta uprości ten stan
rat upadt oa lewe dolne skrzydło, ^  wybiorą przedstawicieli, łatwo chwili pow stan ia  swego przez długie pragnie mieć serdeczne zaufanie do  rzeczy. N ić znaczy to bynajmniej,

t S » V * S j * 5 .  Pl , 6 i  u , ^ i , c  Si, d o m y ś l* .  PaHjs .« * £  la,a d jd  ni, pobńaL , ^  «
częściowemu zdruzgotaniu. to p rz e w id u j ,  chyba odczuwają, ż- sv ba dzo dzielnej praw odaw c ej jeg_ ł )wycn w tym sen ic posżuk jć  czegoś co

Śmiały raid został więc w ten ilość komun,stów . zbolszewiczalych dla dobra Niemiec roboty. Po cb- ^  kw esłjj cr)]jtykj zagranicznej mogłoby zastosow ać się do Polski».
sposóo  przerwany na czas zanim jak zwanych niezależnych chłopskich meż nie pobierali poborów  deputo- Marszajek ill3 C h o d z ą c  w szcegóły ^Pat0'
zdemontowany samoiot, który odesh  p o s j5 w powiększy się w Sejmie, wani parlamentów włoskiego i hisz- _  ,
ny będz.e do Francji n.e zostanie od- bez , du Dański B ł o g o s ł a w i e ń s t w  o  ‘ ^ e ż a  d l a  m a r s z a ł k a
pow.ednio wyremontowany. uąłą  jcai & , - ■ , , . n . . ,  . .

na interes państwa. Uchwały te par- Na zakończenie tc-mrtu, który datę r l ł S U U S K i e o ł O t
tji lewicowych nie znajdą prawdo- dużo do myślenia, a tym co decydują x , &

r  I « .  W A R ^ A W A .  27 %  « / .  m .  Słowa).  K ą rd y tó  Kakowsk, p rzy»id,J
tomiast dużo ' Jo  myślenia w  . p , >  k a . - P r a w d l , a ,  l a lo , l i  sżnacja f *  M o g o s b w e n s .w o  od Pap,eża dla m arsaaka  F l , u d s k,ego. 

wie tej daje deklaracja piemjeia s^ych stosunków  sejmowych a tym 
Bartla na konferencji prasowej, odby- samym i całego systemu rządzenia, —
tej w drtiu 24 b m. Jest w niej za- możliwa jest tylko pizy zmianie prze* w ą Sejmu. Tymczasem powinien stać przepisy o  kom ple tow ar^ j i atrybuc-
powiedź rozwiązania ciał ustawodaw- p isów  Konstytucji, m ó w ąry ch  o wła- się istotme ciałem samodzielnem, iack
czych, której, podług znanego nam w dzy ustawodawczej.— Między innemi, jzb ą drugą, złożoną z ludz! rozważ- Alfons Parczewski.
tej chwili tekstu deklaracji, .opinja a może nawet przedewszystkiem na- n ych, mogących iiamoweć zbyt nagłe Przymsek redakcji. Zamieszczamy glos
społeczna powszechnie i w  sposób  leży inaczej skonstruować Senat, j nieopatrzne zapędy izby pierwsz:-j. czcigodnego uczonego, zaznaczając, że r.ie
natarczywy domaga się8... Dzisiaj jest on  tylko kosztownym d 0 teo0 iednsk konieczne sa mne w< wszystKiem odpowiada on poglądom

* redakciiZe ciała ustav^oda\vcze istniejące baiasttm , hezsitrą kop ją ółiiflatoró-' '

O p a l o g r a p h
Dodatki do Opalographu, jako tot 

PŁYNY, f  ARBY i [t.rt. 

dostarcza W ylw orn ,a  b iu row ej  drukarki

2a co aresztow ano gen . Mal­
czewskiego.

WARSZAWA, 27 V .( te l.w ł S łow a)  
W  sprawie aresztowania b. rnin. 
wojny gen Malczewskiego ogłoszony 
został komunikat urzędow y, który 
wyjaśnia, że aresztowanie nastąpiło 
naskutek przestępstw  z art. 12l, 122 
koc wojsk.

Jednocześnie wydany został ko- 
..umkat o przestępstwach 3 W i ę ­

zionych generałów, Rozwadowskiego, 
Zagórskiego - Jaiw ,ńskiego.

Zawieszenie w  czynnościach  
p. Korfantego.

i /A R SZ A  WA, 27 V.(tel wł. Słoma) 
Poseł Korfanty z u s u i  przez rząd 

zawieszony w czynnościach (jako czło­
nek iaJy  nadzorczej Skaibotermuj 
naskutek stwierdzonych nadużyć 1

Konfiskata «Woli .Luau».5
,v, ^ AI^iZA W A . (27 V.(tel.wł S łowa)  
W dniu dzisiejszym Kon rsarjat Rządu 
sKonfiskowal nakład tygodnika «Wola 
Luuu> zbliżonego do p. marszałka 
Rataja.

Zainteresowanie zagranicy 
PoJską.

WARSZAWA. 27 V ( tel.w ł.S iowaj
0  zainteresowaniu zagranicy wypad- 
kam. w Polsce świadczy mezwyKle 
liczny napływ korespondentów  pism 
zagranicznych. Dotychczas w kance- 
larji sejmowej zaoisało się z gó rą  70 
osób  reprezentujących prasę rałepn 
świata. s

Zniesienie generalnych inspe- 
ktoratów broni.

Minister spraw wojskowych wy 
dat rozDorządzenie, znoszące instym- 
cje generalnych inspektoratów broni 
jako łupełm e niepotrzebne a bardzo 
kosz tow ne urzędy wojskowe, w n o ­
szące jedynm zamęt w  dow odzę du. 
Zarząazeme to podyktowane zostato 
koniecznością redukcji i ogranicze.ua 
budżetu .wojska, drogą t k a s o S a  
zupHme meużytec*.qych wydatków.

Rozpoiządzenie to znosi 4 gen. 
inspektoraty, a mianowicie kawalerii 
zajmowane dotychczas przez re n 
Razwadc wskiego, artylerj — gen. |0 - 
.efa Hallera, szkół w o js k o w y c h -  gen 
Osińskiego i wojsk technicznych— 
gen, St. Majewskiego.

Wszystkie agendy przekazane z o ­
staną Odnośnym aepalrameniom brom.

1 miany w m inisterstwie sp-aw
wewnętrznych.

WARSZAWA. 27 V.i ( te t .w ł.S łow Ą  
Naczelnik wydziału V-gc w m-nis.cr- 
s w:e spraw wewnętrznych p . Swol- 
kien były szef po!lclj politycznej Wy 
jecha, „ ą  dłuższy udo,,,  jak ś i y s " *  
p. - wolk.en więcej juz na sw oje sta­
nowisko me powrćrof. Wydział V-fv 
m ią ł  p. Barta, dotychczasowy zastęp­
ca p. Swolkienia.

Zapom ogi dla ofiar wypad­
ków warszawskich.
• GZA W A 2 .V . (tel. wł.Słowa), 

Na zapomogi dla poszkodowanych 
przez wypad.Ki z  dni 12 - U  mai 
wyasygnowano 209.000 złotych.

Wymiana dokumentów ratv  
tikacyjnych.

WARSZAWA. 27.V. Rat. Dnia 27 
maja r. b. w ministerstwie 
granicznych odbyła sie wur_P 2a'
kumentów latyfikacyjnychy? 1,ar,a do.: 
turystyci nej nem iędzy " R7i 0r,WenCil

Czechosłowacka w  a . ^ p u b l ik ą  
iemneern ri przedmiocie wza-
»  dopuszczania lekarzy i p o jo.

b o d u h -n e ?  UVk. ^ vWama praktv,:i, pOdp sanej w y^arszaw.e d n i a ' 23 
września 1922 r. W y n Ł  d okoanaj-
2e strony P o l s . i - k . e r o w n ^  m S : 
s iw a spraw zagranicznycn p August
Za!eski, ze sfroriy Cfzęchosi&waS i  
p. dr. Robert Fljfcder p ose{ !nadzwv

b r t e - i o  l i r  ^ - wL e.hoslowackiej w ^ r s - r a 6 e .  

Dołar w Warszawie 

t ó s t t o h f r  w ^bro ta  h S!ow“h
c o  wyże; a
tael. m ię d z y b a n k o w i  h A  1 ' w  ubro .  

ty,* p , , M ,

ze szklaną p ły tą  «.VULLOGRAPH»

L. Ccbrzyński,
WARSZAWA 

P aw ia  22/ 80—6.

Komo czekowe 12034.

Jan Bułhak p!:
Jagiellońska S. p lzyjm 

C eny  zniżone.

a t 
uje 9—ó.

Wilno Pią*ek 28
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ECEA mhj&W®
Macierz Szkolna w Nowogródku.

— (Korespoudencja Stówa) —
Nowogródek, w  maju.

Dyrektor tutejszego giwnazjuw p. mu Macierzy miejscowej i jcd tn  z _  _____ ____  _______ _
Bylczyński urządził cykl wykładów uczestników zjazdu nauczyciel azkoly i f i edwi« tf ty  d n U  w i ^ a r d z o ^ r n a i o  
o Polsce współczesnej, niestety pr/er- powszechne szczerze wziuszony, — Czasu> Kju t , .  sejmowe prow adza s u ­
wany wskutek przyjazdu kurator*, a wszyscy dziękowali p . ptetnlerowi. rar-jirnu p ri^cWncip na tpinat ct«nn. 
następnie dyrektora Polskiej Macierzy M . W,
Szkolnej p S.emlera, który rmał tu W IC1U N Y .
5-dniowe wykłady dla nauczycieli _  D z i t ń  s p 6 id zJe lczo śc i .  Spół- 
srkół oow sz-chnyt . Je na prawie dzjejcze stowarzyszenie spożywców 
cała inteligencja nc zog idzka i wiele «jecjncść» w W.clunach zorganizo-

pań z obywatelstwa o oticzneg u- wajQ ng dzjc - 5 czerwca r. b. oocnod obraduje w gmachu Sejmu, a gdzieś
częszczało również na  te wykłady i dr)ja Spó łaZielczości o  następującym w mieszkaniu prywatnem, o czem
choć wydawało się. że będą o n _ w p i0 g r<,m ;e: j )  Pochód  ze wsi Wiciu św.aciczy fakt, źe uchwalona wczoraj

tak specjalnym, ciasnym zakresie, I _ź- (tQ kogcloja w  oianach, gdzie od- rezolucja nie zostaU udzielona prasie 
a ,. mAri c <*7f><rnS now ego dowie- i ' b . - , — ___________________ _____ ____ _

Przed Zgromadzeniem 
Narodowem.

Obrady klubów sejmowych.
WARSZAWA. 27 V (tel w l  SIowa) 

W  dniu dzisiejszym w Sejmie p?no- 
wał niezwykle ożywiony ruch Do 
Zgromadzenia Narodowego pozostało 
zaledwie trzy dni, a więc bardzo małe 
czasu. Kluby sejmowe prow adzą g o ­
rączkowe dyskusje na temat stano 
w ir ka, jakie zajmą w sprawie wyboru 
Prezydenta oraz palących zagadnień 
jak rozw ązan ie  Sejmu, zmiana K on­
stytucji i ordynacji wyborczej.

Z w ią ze k  Ludowo N arodow y  nie

Pożegnalny rozk&z pułkown. P tszkiewreza. £ p, JózefiBH BultóSławska.

dy m ógł się czegoś 
dzieć, nauczyć 1 wychodził DOdue- 
siorty na duenu. Mieliśmy przed so 
bą jednego z tych niewielu w jbor-  
nycn prelegentów, który mówił w 
sposób  naturalny, cez cienia przy­
musu, lub sztuczności i dlatego p o ­
ciągająco, ciekawie, a przytem z za­
pałem Mówił p. Stemler o  koniecz­
ności oświaty wśród udu; o ob >~ 
wiązku tworzenia kursów dla anaifa- 
b e ’ów  dotosłych, czyli

będzie się uroczyste nabożeństw o za wyjątkiem organu prasowego 
oraz poświęcenie spółdzielczego sztan- Związku Ludowo Narodowego. „Gaze- 
baru. 2) Przemówienie w Ólanach o  ty Porannej Warszawskiej* Rezylucjata 
spófdzie]czcś,:i 3) Pow rót pochoau  przewiduje wezwanie wszystkich p o ­
przez wieś Budy, Nugary uo Wicitin stów i senatorów do udziału w Zgro- 
4) Odczyt o godz. 18-tej w Wiciu- madzeniu Narodowem, oraz wyklucza

o  oświacie

nach o  St. Staszicu oraz dwa am a­
torskie przedstawienia. 5) O iśpltwa- 
nie i odegranie „Hymnu Spółdziel­
czego*. 6J Przemówienie o  spóldziei 
czości. 1) Zabawa taneczna.

— - -  - - - - - -  - - . ., , . W czasie całego obchodu doko
pozaszkolnej. Jako po, atctc a  -  swy nyWane b^dą zdjęcia fotograficzne P.P.3., mniejszości narodowe
w y w o d ó w  ^cawal z a s t r a s z a j ą c e c jekawych momentów. stronnictwa Chrześcijańskiej
np. ze w Województwach W sch o d ­
nich jest do 75 proc. anaifabeiów, a

możli wość o d d a lan ia  białych kartek. 
Pozatem postanow iono wysunąć włas 
nego kandydata na stanowisko Pre­
zydenta Rteczypospolitej.

W gmachu sejrnuwym obradują 
następujące kiuby: Ch.-D., Piast, N P R.

Zarząd 
demo-

Zaznaczyć należy, że w zorgani
7 n u / n n i t i  n h r h n H n  r l n t a  q n r i ł r i7 i p l r7 n

bib joteką f c h ra n b  U* v- s?^bł powszechnych oraz kółko mło-
~ ĄO '  “ *~v dzieży wiejskiejdzać teatry amatorskie, zebtama, wy

ktaoy umiejętnie prowadzone, by nie 
znudzić i pociągnąć słuchaczy. Na­
stępnie ważnym czynnik,em oświato- 

-4i~ lurlit ipqt Hnhrvwym

BRZf.SC LITEWSKi

kracji i komitet polityczny prowadził 
w  a n :u dzisiejszym ożywioną dysku-

celu 
rezolucji, 

so-
mloJzieżą botę na petnem posiedzeniu klubu.

Jak słychać rezoiucj* będzie nsisła 
charakter kompromisowy.

Na posiedzeń u klubu Piasta k on­
tynuowano dyskusję nad w ygłoszo­
nem u teferahmi w dmu ubiegłym. 
Zasadnicza uchwała klubu w spranie

Komendant szkoły podchorążych 
i oficerskiej szkoły piechoty pułk. 
Paszkiewicz pr2ed ustąpieniem wydał 
następujący rozkaz:

Podchorążowie!
Wyższe rozkazy odwołały mnie 

od was Przeżywam najcięższą chw i­
lę mego życia. Oddaję komendę ofi­
cerskiej szkoły piechoty i szkoły 
podchorążych.

Czynię dzisiaj rachunek ze swej 
pracy jako waszego komendanta. 
Czynię go  z dumą.

Wspierany przez dzielną i nieza­
w odną kadrę oficerów, chciałem was 
urobić na żołnierzy bojowych, zdol­
nych pizedewszysikiem oo wojny. 
Chciałem w was widzieć wszystkie 
powinności zołnierskie, a przedew 
szystkiem te, których symbolem jest 
chorągiew szkolna Chciałem w was 
widzieć dow ódców  rozumnych, um ie­
jących działać samodzielnie. Chciałem 
w w as widzieć dusze szczerze żo ł­
nierskie.

P oachorążow ‘e! Stwieidzam, ie  
ten wielki i trudny cel osiągnięty. 
Zastąpiła egzaminy szkolne życiowa 
i wojenna próoa. W  ciągu dni kilku 
staliście się starym, tęgim żołnierzem 
„Podchorąży brom nigdy nie oddaje". 
Te słowa w aszego kolegi, który wo­
lał śmierć, niż złożenie Droni, są te­
go najdobitniejszym dowodem-

Świadomość ta czyni rozstanie z

wami nad w y a z  bolesnem. Jako żo ł­
nierz, który was uczył wykonywać 
rozkazy, na rozkaz odchodzę. P rze ­
żyte razem z wami dni pracy uno­
szę ze sobą jako dum ne i krzepiące 
wspomnienie Pod moim dow ódz 
twern daliście oficerskiej szkole p ie ­
choty pierwszą, a szkole podchorą­
żych nową sławną tradycję.

Wiem pewnej, niż kiedykolwiek, 
że pozyskałem sobie wasze serca. 
Wiedzcie nawzajem, i e  moje najlep­
sze myśii i uczucia, moja pamięć, p o ­
zostaną przy w as na zawsze. W zy­
wam was, podchorążowie, do dalszej 
pracy szkolnej Uzupełniajcie swą 
wiedzę, czerpcie jej jdk najwięcej, a 
będziecie pod każdym względem 
świetnymi olicerami. Trzeba tej W a­
szej pokojowej pracy teraz bardziej, 
niż kiedykolwiek.

Podchorążowie! W przyszłość 
Polski patrzcie zawsze jasno. Przemi 
ną bóle i zcichrią nienawiści. Przy­
szłość Polski będzie sławna i pro 
mienna, gdyż tętnią mocno wasze 
mężne serca, łakną pracy wasze dziel­
ne dłonie, żyje w was prawdziwa 
żołnierska dusza. Swym duchem b u ­
dujcie d rugich

W nowej tradycji oficerskiej szko­
ły piechoty i szkoły podchorążych 
jest przyszłość Poisk i naszego woj 
ska. Zegnajcie mi drodzy chtopcy.

Litwini podpalają lasy na pogsanjczu,
N« odcinku pogranicznym Antoledzie (pogranicze litewskiej azaulisi 

litewscy w  ostatnich dniach podpalili część lasu po strome litewskiej, 
chcąc w ten spuoób spow odc a'»ć p o la r  lasów rzą1ow"ch po ttronie  
polskiej. Skutkiem pożaru sp łoną’ 1 mórg lasu i tylko dzięki _ czujności 

. . .  — (w) W  s p r a w ę  o s u s z e n i a  nem i' teferahmi w dmu uoiegłym. naszej straży granicznej wstrzymane zostało dahze szerzenie się pożaru,
właśr.ie d i i  tt u l^st b l o i  r .a  K ry s a c h  Jeszcze w rme- Zasadnicza uchwała klubu w sprawie .  « . i  r ,  . „ • _  « -

prawdziwy teatr, i to p. S :rnier p .  S|^cu ubiegłym obecny minister spraw  w yboru Prezydenta będzie ogłoszone J t l b u e U S Z  J 3 H  K O Cr KI  O  ^ d f O C Z O n y .
kreśl ł wielkość s P ^ ê nel , P rJCJ  w ewnętrznych a wtedy w ojew oda w niedzieię,
O sierw ) . j tg o  Reouiy. K.o c ce -ę p Q|esj(j p Młodzianowski zwołał do  Kolo Ż yd o w sk ie  również nie po 
przyczynić do pow ię—zen -  cz -r B^zcśc.a L’t. naradę przedstawicieli w z ę ło  jeszcze decyzji w spraw ie  
luazi światłych i ^ozgarnięiyc: : w&j Wołyńskiego, {.Nowogródzkiego głosowania na Zgrom adzeniu Naro-
Polsce, m o tt  sam zeorac soo.e irztc  j poieśj^ęgp, w Celu stworzenia Ko- dow em . Decyzja ta ma bvć zakomu- 
ana.fabeió* dorosłych i vveuub p m sji, któraby się zajęła osuszeniem nikowana picmjerowi Bartlowi i Klu- 
Macierz zatw ierazonego ^‘en;?e‘ błot w tych województwach. Obec- bowi P.P.S jako odpow iedź na po- 
nauczyć >c.i c z j - c ,  P ' nie odbyło się w Brześć u Lit. posie- stawione w swoim czasie pytania
znać trochę histoi i; Foissci i - y  dzenje Komisji Organizacyjnej z przed P.P.S. i N P.R. rozpoczętej dyskusji 
tucję. Tak nie wiele, ale | a u  pozy t  Siawicje|em m  nister. Spr. Wewn., na również nie ukończyły. Socjaliści je 
i zadowoleme w ę w n ę t r z ^ j ^  ęp którem omówione, kroki jakie należy oynie postanowili w /ehm inow ać z 
p. Rosinkiewiczówita, n w n przedsięwziąć w celu uregulowania obrad spraw ę ordynacji wyborczej i

Zgodnie z życzeniem Czesława Jtukowskiego, wyrazonetn w  jego 
liście otwartym, komitet jubileuszowy postanowił termin o b ch o Ju  
50-!ecia prscy literackiej i dziem ikarskiti zasłuż j tego pis-.rzk przenieść 
z dnia 2 czerwca roku bieiąceJO ua Spień 2 go p jźd b erm k a  r. b.

R O L N IC Y ?!!

cierzy Szkolnej., rniała wykład1 o wzo- ta(c pającej dla Kresów sprawy. \X odłożyć ją na później, po wyborze 
rowych ogródkachi przy szkol-th  pow - toku dyskt|Sjł o k łizJo  s ;ę,Kźe ‘ -lU t l j ' ."  --------- , ■ - IOICU UJ,otvU3Jl W(V; £a!VJ 3ię, *C w WOJ.
szechnyth i v’Ogjle o  prov»»- N owogródzkiem , Poleskii m i W ołyń-
oorodów  na mnjejszą s^ałę Można 
bmo nabyć broszurki c tępifctnu 
s/kodników  drzew ow ocow ych, o o- 
gróu \ach  na 200 h, itp. Drugiego 
dnia wykładów urządzone .rad/.wy- 
czaj milą wieczornicę w saii g im na­
zjum, gdzie p. Stemler wraz z p. Ro- 
snkiewiczowną urządzali zabawę i 
uczyli je organizować, me tylko dla

Prezydenta.
Klub Ch. N  obraduje w Poznaniu, 

skiem istnieje 3000000 h i  ziemi, któ- Notują tam dwa piądy. jeden aoy 
ra nie może b jć  o b n o ia n ą  z pow o- całkowicie nie przyjmować udziału w 
ou błot Prace Komisji w toku. Zgromadzeniu N.nrcdowem i drugi

— (w) S ą d  d o r a ź n y  n a d  b a n -  aby na Z g to m ad Tenie wyjechać i prze- 
d y ta m i .  W  dniu wczorajszym odbył c iw staw ć kandydaturze m aiszaka
się w brześciu sąd doraźny nad b?n- Piłsudskiego swoją własną 
riytami Wasylem Morozem lat 23 i 
Czelczykiem Profilem lat 19 zarniesz- 

—o . ■ kałymi we wsi B odnicy Miednlckiej
uzieci, lecz i towarzysc'e a a  - j g milly i którzy zamoroowali leśnika 
młodzieży. Wszyscy rozeszli s ę  w Bolesława Krupiewskitgo M ordu Jo -
wesołym, pogodnym  nastroju, J4 k o ian o  20 ub. m Leśtiik Krupitwski
wielką wdzięczność ■ p- - > udaj S)ę w d n ju krytycznym do zwyk.
za to, że ^tyiko trzeba *ó|  ei .P ra^. , 'ecz dom u nie wró- stanowisko Prezydenta Rzeczyposoo-
w s z y s tK o b ę d z y  dobrze, ty. cjL Z a n i e p o k o j ą  tym rodzina Kr u- lite< klulJ Związku u t a o w o -
do  ogólnej oudow j uuj ~  , p ew sktega zaw^adomua o zaginięciu M .L r i L o t t n
cegiełkę, i patrząc na . :g k > ■■ p Q a jUi SZyCh poszukiwaniach policja n *' ’
siał w u u .n u  lub m ow n najoi.iszym z ,,a|azła J  odg g^  0 4 0Jd żfc
sąsiadom: oDy nam nscel a l(? . Brodnicy iesie rzą lowym zastygłe
bo: żeby awudzies>tu 1 y zw łrk i  Kiupiew'skiego przykryte ga-
Polsce, którzy by w icn spo pi  ■ }ę^mj w ez wany na miejsce wyDadku
cę dla Ojczyzny pojmowali, ^  doktór stwierdził, iż na czaszce zab i­

tego pozostał wyraźny ślad od ude­
rzeń siekierą, których zadano pięć.
Po wiadomione o morderstwie władze 
policyine wystały z Brześcia specjal­
ny oddział policj' śledczej z psami.
Psy idąc po ś adzie morderców d o ­
prowadziły policję do  Brodnicy, gdzie 
też sprawcóz; m orderstw a a resz to ­
wano. Przy rewizji u |ednego ze Z a p e w n l e n t e  S p o k o j u  W c z a s i e  
sp raw ców  znaleziono rew-olwer zabl- Z c r r o m a d z e n i a  N a r o d o w e c f o .  
tego Krup tw skiego. s  »

Obaj ujęci ua śledzi w e  vstępnem  WARSZAWA. 27 V. (lei w l  Stówa)  
przyznali się da wmy i czyn swój Komisarjat rządu na m. Warszawę 
tłomsc7yli *em, it  leśn.k Krupiewski czyni energiczne przygotowania do 
zatrzymał ich z kradzionem drzewem zabezpieczenia w W arszawie spokoju 
i usiłował aresztować. na czas Zgiom a Jzerua Narodowego.

W obec obfitego materjału sąd za- Wczoraj komisarz rządu gen. Skład- 
powieaział ogłoszenie wyroku na kowski w towarzystwie naczelnika 
dzień następny. Bandytów p od  silną wydz. bezpieczeństwa p. Gorzuchow- 
eskortą odprow adzono  z powrotem skiego zbadał budynki sejmowe i d o ­
do  więzienia miejscowego. s t ę p  do  nich oraz udzielał na miejscu

poinykować i tracić siły na zw alcza­
nie przeciwnii-ów panyjnych, Po ska
stałauy się szczęś.iwą, bog^M.
ną. G dyż według stów p- btemlera
przez oświaię do potęgi-

O statniego dma wykładów przy 
zakcńczenm  p r z e m ó w i ł  p. generał Ja- 
nuszaj.is serdecznie, zwięźle po ż o ł ­
niersku, ks. d i i tkan  Bukraba w tmie-

KandydacI Związku Ludowo- 
Narodowego.

WARSZAWA 27.V {tel, w L  SIowa) 
W związku z zapowiedzianem wysta­
wieniem własnych kandydatów na

w kuluarach obiegają 
pogłoski, że mają być ninti pp. R o ­
man Dmowski i Ignacy Paderewski

Dr. B o b r z y ń s k i  n i e  b ę d z i e  
k a n d y d o w a ł .

WARSZAWA, 27 V {tel,wl. S łow a)  
Dr. Bobrzyński na uczynioną mu 
propozycję wysunięcia jego kandyda­
tury na stanowisko Prezydenta dał 
odpow iedź odm owną, motywując ją 
tern, że na obowiązującą Konstytucję 
nie mógłby złożyć przysięgi.
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Kupując nawozy sztuczne pamiętajcie* 
że najlepszym i dotąd niezastąpionym 
nawozem azotowym pod wszelkie 
rośMny uprawne, a zwłaszcza pod 
buraki cukrowe, jest o r y g . n a l n a

S A L E T  R A  CHILIJSKA
którą nanywać można za gotówkę 
po najniższych c e n a c h  w firmie:

BARAŃSKI, BARCIKOWSKI i Ska,
WARSZAWA.
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TELEFON 131-62,
ul. Zgoda Nr 1 
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Od A. dmin Jstrf ic j f .
Celem uniknięcia przerwy w otrzymywaniu gazety, prosimy 

Sz. Sz Prenumeratorów o niezwłoczne uiszczenie należności 
za m-c CZERWIEC. Dn. 10 czerwca przerwiemy wysyłanie 
gazety wszystkim zalegającym w opłacie.

Antom SKurjjt
artysta-iolograf

Wilno, Mickiewicza 7.

D-r Z A R C Y N
w z n o w i ł  p rz y ję c ia  c n o r y c h

instrukcyj władzom bezpieczeństwa.
W piątek ukaże : obwieszczenie 

do ludności miasta Warszawy, zaka­
zujące wyszynku napejów wysko­
kowych od soboty 29-go bm. aż do 
odwołania.

Tajemnicze narady.
WARSZAWA 27. V. {tel. w K S tew a )  

Z Zakopanego donoszą: W dniu wczo 
rajszym odbyły się tutaj w wńlt posła 
Medarda Kozłowskiego z Z .L N . p o ­
ufne narady, w których wzięli udział 
pos. Witos i bednarczyk z Piasta 
oraz Rymar i Kozłowski ze Związku 
Ludowo-Natociowego, Przebieg narad 
trzymany jest w ścisłej tajemnicy.

Za 3,300 dolarów
folwark ó kim. od sircjl i miast* pow iato­

wego. i >obra ziemia, łąki, las, rseka. 
Dom H/K <ŹACHi;f '7»  Portowa H ,  

telef. 9 05

"1WEESjaKSSS5JESCSffiHe m
CASCARINE

LEPRINCE
L E C Z Y  

PRZYCZYNY i SKUTKI

ZATWARDZENIA
Sprzedaż w aptekach i skłkdaah 

aptecznych.

W  dniu wszorajsayna za auta nieoczeki­
wanie po dokonane; op-racji wskutek i?ka 
że n h  krwi znana *uyt.;Ka Reduty  i, p J * 
zefina Bolesławska.

7m arłą  artystaę m a ło  Wilno me o i dw- 
siaj. Wszyacy pam iętam y ją z  czasów polay- 
tu przed wojm i w  czasie w ojny  fwiatowej 
wśród nas, kiedy ob«k Małżonka sw ego  ś p  
Bolesława Bolesławskiego (Nowicaiego) i .p 
Józefina Bolestawaka kreow ała  większa par  
tje oohaterskie.

Naiura talentu zm»rt*j artystki pociągała 
fą do rói drannatycsnyck i char&kteryatyez- 
•ycb, w  których zakre i« daw ałz pterwae*- 
>zqdne kreacje akiorskie, wkraciające w  z a ­
kres prawuziwej twórczości.

ś  p. Belestawska naieżała do rodziny 
rasowych aktorów starej, ale dobrze ra i ła -  
ionej w dziejach s ten y  polskiej, szkoły, 
Adepiów tej szkoły cecliowała wyaoka kal-  
lum  słowa, poczucie dramatycznego geata, 
umiłowanie ko turnu i rozlewnej dekiaaia- 
cyjriości

T_> wszystkie • e c h -  najlepsze starej 
szkoły  pos adała w wysokim stopniu zmarła 
artystka.

Nie wystarczało ti jej jednak, jako atale 
kształcącej się i poszukującej nowych dróg 
wypowiedzi dramatycznej ait.ystce.

Gdziekolwiek widziała rzetelny wysiłek 
i solidna prace w zdobyciu nowych form  
tworzyw?, aktorskiego—pierwsza stawała d j  
apelu i Dracewała z nakładem znacznej, nad 
poziom przeciętny wyrastającej, inieugencji 
i z poświeceniem doświadczonej artystki. W 
ten sposóo 'znalazła  się ostatnio w : jpoie 
Reduty.

Nie sposób ta  nie podkreślić zaslu? a. 
p. ióze/iny i BoIesiawa Polesławskich z okresu 
ich pracy ua gruncie wileńskim, a zwłaszcza 
zasług, oddanych sztuce polskiej i społeczeń­
stwu w czasie Ifcząych wypraw artystycz­
nych po daiekiej Rosji, gdzie zaznajamiali 
rodaków z literaturą dramatyczną i budzili 
w nich duchu narodowego. S. p. Boiezła* 
scy pierwsi zaznajomni ogoł polski w Rosja 
■lięozd mnemi z twórczością dramatyczną 
Przybyszewskiego.

Do najlepszych kreacyj aktorskidi a. n. 
Józefiny Bolesiawskicj należała  rola kióie- 
wej Bony z trylogj Luciana Rydla i rola 
hohaterk naczelnej z ‘ Ciania Feldmana*.

W Wilnie, już jako członek i e * p o ł ł  
Reduty, m a r ł a  srtystka wysiąpiła w ro'i 
Stefy w  <Przechodniu» Katerwy i w roli 
matki w eSiostrach* Siedleckiego, w kióre; 
to  roli rozwinęła wszystk-e zalety gry ab.- 
lentowanej artystki dra mitycznej starej azka- 
ty  akiatskiaj Pielęgnując r, sobie kultarę 
artystyczną, daw.d* dow ody jej n a  w j t t ę  
pach estradow y.h ,  jak o  r tc-ia torka. j«k 
rap tzy k ład  o jtam io w Wilnia w T o w a tz y  
atwie Poiskc Francnskiem, gdzie deklamp 
wała utwory Paulf Claudela.

P  zmarłej traci tea t r  utalentowaną ar* 
ty s t lę  dramatyczną, społeczeństwo kalturalt 
ną jednołtkę, Reduta najlepszego, nie wY- 
p l ’wie, kolegę, dzielącego wspólny los z e ­
społu. W  P.

Nowcści wydawnicze.
— ,łau* V a ie ry :  . D u s z a  i tan iec  \  

Przekład autoryzowany W. Hulewicza. Wit- 
*o. Nakład I Chomińskiego. 1926.

Jes t to jeden z awóch djalogów o 5zta 
ce, tóre w rar  ze zbiorem poezj otworzyły 
V a ltr i  emu wrota Akademii Francuskiej 
czterd-iestu nieśmiertelnych. U *»s apologeią 
i oopularyzaiorem Va)ery'ego jest p W i tok u 
•• ewiez- Th-maczy iego poezje, pisze o 
k/ale-ym; usiłuje gc .udostępnić* naszem* 
czytającemu ogótowi. Bo—tc , co pisze Pani 
Valery, zarówno wierszem jak prozą, nie 
j e s t  pterwszym lepszym orzechem, co go 
zgryzą byle zdrowe ząbki.

lio ś icznie wydanej książeczki, a oso- 
btiwie do ob zerneso ustępu skreślone- 
e?o przez W. Hulewicza, wrócimy na inne a 
miejscu gdzie więcej... przestworu dia roz 
motania arcysubtelnolci, skondensować, 
skrótów, ciemnycn przenośni, czyniących to, 
co pisze Yaiery, nie  o-1 razu -rozumiałem 
ril* przeciętnego czytelnika.

ryle, jak powiada Pismo, w pocie czoła 
będziesz, człecze, spożywał owoce sw ego 
mozołu!

— . S z t u k a  i Sport* . Pod tym tytułem 
zaczęło wychodzić w Wilnie c z a s o p i s m  
ilustrowane pod redakcją p. Bolesława ^ i . a  
Święcickiego, Sądzimy, że melanż artyzmu ' 
sportu jest w tj /m wypadku całKiem przy 
padk'iwy. Ot, jakoś się złozyro. Tembardziej 
że o Reducie można przecież w Wunie pi­
sa* na kazden miejscu i p : I y  każdej sp o ­
sobności; byle d ługo i entuzjastycznie! P ie rw ­
szy num er czasopisma, bardzo tęg i u roz ­
maicony w  dziale soortowym, sfaDSiy jest 
r a  terenie Sztuki. Ktoś np. eałicierr, serje 
jest przekonany, że np. w  .Księciu N iez łon-  
nym* muzyka ma za zadanie «nopowiad»* 
odwrotną stronę płasi orzeżby teatralnej*, a 
komuś innemu w ydał się śpiew pp. Me 
c.iówny i K iepury (ua scenie w Lutni) r z c  
teiną kakofonją. Nic w kem jednak dziwae 
go. N aw et w państwach iwysoko usportoi 
wionych* o wiem łatwiej strzelać bramki 
p o a c a s  gry w piłkę nożną iriż traliź akun 
w sedno opii jując o mnlarsiwie, muzyce 
poezji i wogóle o sztukach polegających Ba 
z r  'nnen. lub cięa tiem przesadzaniu bar.ery. 
Swojlj d rogą  w itam y .jowe w ileńs iie  czaso­
pism o najszczerszem życzeniem jaknajpitk- 
niejszego rnswoju oiaz trwałości murowanej. 
G u n t  wileński bardzo dla impres pr^si wzcłi 
Hiewasięczny.

■Jan Zdziechowski.

J |  E T  M O  1“
rzeszłości i teraźniejszości.

(Dokończenie).
zła wojna i rzuciła nas, i. j. 

i mnie, w dwie przeciwne 
n idyiko  wzajemnie do sic- 
akż. w  stosunku do iaej, 
siliśmy przed wojną. Gdy- 
rł n  i oku 1914, pisanoby o 
nekrologach, jako o pionie- 
iłowiafiskiej w Polsce. Ale 
wi2ńską  działalność ą kiero- 
>dewszystkiem myśl odetł;- 
Gech i Słowian zczyzny za- 
od caratu: chciałem śc śiej- 
pojenia Czech z Aus j/j. 
x  wałem z aspiracjami tzes -  
obrębemi monarchii, z- ąż i-  
i przekształcenia jej z duali- 
w federacyjną. Wszak na 

jw isku stali w epoce 1860— 
cy polscy w Austrji. Urze- 
enie tego należało oczywiście 
ej przyszłości. Narazie p rz e ­
łam panrusycyzmowi a> >S-ru-
T?jemnicy z tego przed Ro- 
iie robiłem i tezę moją uza- 

w Tygodniku M osk iew i ziti~ 
niusza Trubeckiegc (r- 1909 
- 20). „Ausiroslawiznt do-

wooziłem tam — nie jesl slawizmem, 
jakiegoby pragnęli Słowianie, lecz 
bądź co bąoź daje im rękojmie swo 
bodnego  rozwoju kulturalnego, a tych- 
by n.gciy nie dał Ów rusoslawizm, 
który, inspirując politykę Rosji, d o ­
prowadził Polaków do  tego, że jest 
dia nich rzeczą obojętną  czy W ar­
szawę rusytikować będą Rosjanie czy 
germanizować Niemcy*.

Gdyby zaś w roku 1914 zmarł 
Masaryk, p .sanoby o nim, że stojąc 
na gruncie polityki realnej, wzywał 
do zgody z Niemcami. „Polityka n a ­
sza -x pisał — nie może być s k u ­
teczną, pók. me będzie związana z 
losami Austrji węzłem rzeczywistych 
a stinycn interesów. To mówiąc, nie 
mam na myśli jakiejś b emej lojalno­
ść', chcę rzetelnych usiłowań pod  
względem cywilizacyjnym i politycz­
nym w kierunku pracy nad podrne- 
sieniem Austrji i jej politycznego z n a ­
czenia, b y k b y  tylko praca ta była 
zgodna z potrzebami naszego n a ­
ro d u ’ . *)

Ale nastąpił wielki wybuch 1914 
roku Już w  pierwszym miesiącu, 
zwłaszcza zaś po zajęciu Lwowa 
przez wojska rosyjskie, stało się dla

Ceska O u sk a ,  1895 Słnwa autora p rzy ­
taczam w skróceniu.

mnie rzeczą jasną, i i  zw ycięstwo 
Ententy, p rz y n o sząc  caratowi w  d a ­
rze całą zjednoczoną Polskę, byłoby 
śmiercią Polski. 2 e  ńdezwh W. ks. 
Mikołaja do Polaków była jednem z 
najwięKszych oszustw , jakie zna hi- 
siorja, o  tem wątpić mogli tylko lu­
dzie bardzo naiwni. Rząd rosyjski 
działał tak, >akgdyby odezwa do n i­
czego nie obowiązywała i prowadził 
nadal swoją rusyfikacyjną politykę. 
1 pizyjaciołom Rosjanom, pociesza­
jącym m (ę obrażeń? przyszłej Polski 
zjednoczonej pod potężną opieką 
państwa rosyjskiego, odpowiadałem, 
; e wolałbym widzieć w przyszłości 
Polskę oddaną nie frzem, lecz d w u ­
dziestu m ocarstw om  a o  podziału, 
ale pod warunkiem, że w jednej z 
tych cząstek sw obodnie  rozwijać się 
będzie życie polskie i kultura polska, 
mż widzieć ojczyznę moją zjednoczo­
ną pod  berłem carów i — w  rosyj­
ski Prywiśiinskij  Kraj  przeistoczoną...

Więc z dwojga złego mniejszem 
w ydaw ał mi się sojusz z państwami 
centralnemi, w  najgorszym bowiem  
razie miehoyśmy po ich zw yciestw ;e 
albo powiększenie autonomicznej Ga- 
Hcj: przez włączenie do niej j’akiejś 
części ziem polskich odebranycn ca­
ratowi, albo małe jakieś państwo pol­
skie, z królem, pod protektoratem

Niemiec.
Ale gdy w Polsce z natury rze 

czy. wskutek sytuacji naszej politycz­
nej, spierały się ze sobą dwie orjen 
tacje i każda z  nich miała swoje 
uzasadnienie, dla Czech w yboru nie 
było, zw ycięstw o bowiem  niemieckie 
pociągało za sobą osłabienie ży w io ­
łów słowiańskich w monarchjl H a b s ­
burgów .. W ooec tego prez. Masatyk 
oarazu energicznie zabrał się do 
czynnej pracy nad zbudzeniem Austro- 
Węgier. Udał się do  Ameryki, p o ro ­
zumiał się z W dsonem , powiadają, 
że inspiratorem był jego programu; 
w takim rasie należałby do twórców 
Traktatu Wersalskiego, o kiórym za 
Diilonem powtarzam, że „rozpalił do 
białości wszystkie nienawiści między 
narodow e i że wszędzie porozrzucał 
w sze lke  możliwe środki wybuchowe*. 
W piaw dcie traktat ten zatwierdził 
niepodległość Poiski. Ale niepodległa 
Polska znala.-.ła się, właśnie wskutek 
T.aktatu, w  warunkach politycznych 
najcięższych. Upadek państw a H a b s ­
burgów uważam za nieszczęście dla 
św L ta , dia nas przedewszystkiem. 
Stoimy między dwoma ogromnemi a 
wrogiemi nam potęgami; między 
Niemcami a Rosją w  Austrji mieli­
byśmy oparcie, ale Austrję zastęnuje 
Ccecho-Słowacja... W roku 1920 C ze­

si otwarcie sprzyjali Sowietom, i w 
każdy.n przyszłym kataklizmie, czy to 
w razte wojny z Sowietami, czy z 
Niemcami, czy też w razie napaści 
z obu stron, państw o czecho s łow a­
ckie będzie z?ws e po strome w ro ­
g ó w  naszych N e wierzę, aby mo- 
gto być inaczej. I nie 0  3 ąsk Cte- 
szynski tu chodzi; przy dobrej woli 
możeby się uaało w przyszłość' p o ­
rozumieć. Ale jest rzecz donioślejsza, 
głębsza, mianowicie ów wszechsiiny, 
silniejszy nad wszystkie interesy eko­
nomiczne czy ooliiyczne instynkt s ło ­
wiański zrośnięty z duszą czeską, 
chorwacką, serbską, i pędzący te n a ­
rody, pom imo oporu  jednostek, w 
objęcie Rosji. Przyjmowaliśmy tu w 
Wilnie przed dw om a laty dziennika­
rzy jugosłowiańskich. „Niechciafbym 
żyć — mówił jeden z nich — g dy­
bym uwierzyć miał, że Rosja n ie’ od­
rodzi się, nie powstanie w Jaw nej 
potędze! Innemi słowj: życie straciło­
by dla mnie urok, gdybym utracił 
wiatę, że Rosja odzyska wszystko, 
co jei zabrali Polacy, i więcej jeszcze, 
bo Galicję Wschodnią*. Krótko i ja ­
sno; a mówił to nie Serb pra­
wosławny, ale C horw at katolik- 
wychowany w tradycjach bardzo 
dalekich od praw osłew iai W schodu. 
Czyż nie to samo uczucie tkwi w

duszy kaidegc prawie Czecha? A z 
uczucia tego rodai się d a t n ^ ć  d* 
bezpośredniej styczności z Rosją, d# 
oparcia się o  jej potęgę, czyli d*  
w spó ln ij  * r ią  grantcy, a przfna, 
mniej do stworzenia prowadzącego 
uo  niej ko v tana .  O tóż taką s im ą 
dla nas potrzeoą jest wspólna gran i­
ca z Węgrami, jako państwa z łączo ­
nego z nami najściślejszą wsjjólne- 
ścią interesów. Bez tego, bec tej g ra ­
nicy, ściśnięci n żelaznej ro sv !sko- 
memiecko-czeskiej obręc zy możem* 
oyc uduszeni przy pierwszym wiel­
kim kataklizmie europejskim A lt  tyl­
ko n.elirzn? u nas to soóie uświaa*. 
m.a;ą. C o  do rnaie, to ciągnie mnie 
do Węgs :r coś jeszcze głęnszego, 
n. Ł w spó.ność  interesów politycznych. 
Węgry przeszły przez boiszewizni, 
w- edzą czem bolszewizm jest i mają 
odw agę przez usta tycn, co sterem 
pari siwa kierują, głosić, iż stoją przy 
tradycji, przy zasadach chrześ.iiań- 
skich i monarchieznyoti, Bamville już 
w r. 1921 stwierdzał w  swoich: Les 
Conseąuences politiqu.es de La p a i x  
i i  „Węgrzy zdają sie powołani do  
skrystalizowania wszystkicn żywiołów 
zachowawczych vr sąsiedztwie sw o- 
jem*.

Warunkiem pow rotu  do zdrowia 
jest reakcja pierwiastków. nie'kr,;ę-
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rfUR]ER GOSPODARCZY
Z I E I &  H ^ S G H O D ^ I O H

i Stacja Miejska w Wilnie 
«*: jej znaczenie gospo­

darcze.
Stacje «H!ejskie prow adzone l»a*- 

dlowo msją w ogóle bardzo ważne 
znaczenie ara rusw oju  środków piz 
w ozowych i duż7  wpływ wywi

' ’ ‘ * * r f*Wrk

zeszły® ty g o d ru  T tybunał ro z ­
patrzył l serję spraw tego rodzaju i 
po znajoinśen:u sit; z otrzymanym 
wbterjaiem orzekł, iż meuznaje się za 
kompetentnego cło sądzenia takich 

, . spraw i w  ten sposób  zamknął jedy-
wadzie połączenia * poamiejskieml okoiictwi odwózici n* kolei i nałłduwku, i o  Ba drogę. ns k tórej noszKodowani

la r«chu oso wr4o wi >wr;«. p.zjr przewozie ss nocnodena kalku- mogli dochodzić swych roszczeń.
J ik  m ożną w uiorknw ać na pod- łuje n ę  taniej i szybciej W y.ok tego rodzaju wydany zosta?

* * ,T,e ęl Przytoczonego, rozwój Dział informacyjny na stacji miej- oczywiście naskutek kierująrych w
1 “ T JS C- W Wiitiiszczyzaic ,k ir! n ' s i?st Należycie zorganizowa- tym wypadku Trybunaiem pobudek
<rn*n/^a. ^F™16 *RSC* enie>dla n*SŁeJ r.y, a przecież jest to bardzo ważny natury politycznej i w»waił jaknsj-
?  arki, le c z  nieste.y obecny z-8- d j# naszycb sfer handlowych dział, gorsze wrażenie w sferach 

a r y -  !?’* J  8 CJ' f ;S* ™e. Wie,t! Dia kupiectwa naszego wiedzieć do kich i przemysłowych.
- ra i .  7 * 5  • U,-ikCr  P!?rvvs.Łe’ ^ S7H k ą t  się należy z w ró c i  Po informacje, w  związku z pow yższem  silne E l *  aormalr.e, stacji kolejowej, a to me awłaszcsa 0 wafUnkactj przewQzi  i ZWiaZlCU p o w y m c m

kup'ec-

tiosow ania stacji do potrzeb miejsco- nieodpowieanie.
wego zyc.a przemysłowo handlowe > o oddalone od dzłeuiicy handlowej
wi«iia być witana z uznaniem

Przed eijnzj we wszystkich ośrod
Składy stacji miejskiej %'mny prze 

dewszysikiem znajJować się w po-
kacn Drzerrnfsłowych funkcjonowały piiźu stacj; towarowej lub osooowej,1 '  ™ v  ^  J -Z ’  * l* » ■ g w  J V  - »  J 7 ■ I ,  ,

stacje miejskie z dodatnim wynikiem, ponieważ przewóz tow»ró» do nich na ^ s z t o s c

Te wszystkie szczegóły obrotu 
harp .  ow ego  mogłaby dać Siscja 
miejsKa odpow iednio  zorganizowana 
i poprowadzona, lecz n-esiet> obecny 
stan jej nie wróży dodatnich zmian

W związku z powyższem 
niezadowolenie daje się odczuw ać i 
na terenie v# ilna , gdzie organizacje 
kupieckie i przemysłowe miały roz- 
paczyć akcję u odpowiednich władz 
państw ow ycn, aby te zechciały wpły­
nąć na zmianę stanowiska Trybunału.

GIEŁDA WARSZAWSKA

W Warszawie 
now ic:e b. koi

mieliśmy ich 4 
Nadwlśiańslcej

n rs -
Fan-

Uoowiązkiem naszym jest stwier- 
fakt.

nie powinien pociągać za sobą nie­
potrzebnych kosztów obc ążsjących dzić fakt. Może nasze sfery kolejowe

Tycimc -Łódzkiej, R izańsko Uiilsk«ej i interesanta; koszty te należy obrani- zecitcą się nad tern zastanowić i
i o łudniowo-W scho miej, a każda z czuć do przeładunku z bo umie lub Odpowiednio zareagować, ternom
tych stacji piosperow ała do-konale i Imu kolejowych do składów, 
żadnej otwartej »• całem pśósiwi-e O oecue opłaty, które pobiera sta 
przed wojną nie zamykano. cja miejska on interesantów za swo

dzitj, że, jak nam wiadomo, stacja 
mtejska za ostatnie miesiące swojej 
działało iści, skutkiem wadliwej go-

By upj-zyforrnfć zakres czynności je czynności, naprz. odwózka iub spodarki, oała kolei ' już deficyt w 
v  ileńskiej stacji miejskiej i m itć  ino- przy wózka są znacznie wyższe od Sumie kiiicu tysięcy złotych.

M - t .

iN FORMACJE
Popriiwa z ło tego .

zakcjsch znać postępującą zniżkę. 
Mianowicie meoficjainy kurs ooiara 
utrzymał s;ę w  centrach giełdowych

źność wnioskować, czv jest to insty- opłat, które pobierają prywatne firmy 
tucja, Która może współdziałać w ro- przewozowe.
zwi.nęciu gospodarki w Wileńsżczyź- Dział sktadowo-pożyczkuwy hic

nie, poaaj my -loniżej sztm H  orgańi- prowadzi wtaściwie poza przechowa-
zacj" i podział funkcji stacji rarajskiej niem towarów żaanych innych ope

ogóle: racji, l o  samo można powiedzieć i
\ A zatem icatd* stacja miejska win- o  innych azidbtch. |ednem słowerr -
H# posiadać następujące działy: 1) to- działalność stacji miejskiej ogranicza ,Ł ,ł k ^ z js t . i i e ,  gdyż tak w prywa
warowo-ekspedycyjny, 2) o so b o w o - tylko do działu towarowo-ekspe- tnyco obrotach, j$c i oficj?!nych tn,n

b a g a ż o w y ,  3) sk ładow o-pożycz tow y djrcyjnego i sprzedaży biletów, a to
(warantowy), 4j asekuracyjny, S) ko jest s tanowczo zbyt mało.
nisowo-handlowy, C) intormscyjny, W kierownictwie tych przedsię- . . .  _

i T) eksploatscji kolejek wąskotoro- biorstw nie widać absolutnie żadnej na ril,::,orn c 11.40 do 11.45 zł., tran-
wych. m.cjatywy i chęci rozwinięcia gospo-  2a^cic zaś na giełdzie warszawskiej

Prace każdego z poszczególnych dat ki  koiejowej. Nie słyszeliśmy o
działów stacji miejskiej można oicre- żadnych konkretnych wnioskach w
ślić w następujący sposób; tej lnierte do Ministerstwa Kolei, a

1. D z ia ł  T o w a r o w o  • Ekspedycyj.y: Drzecież i e?t tC ob jwiązkiem spo-
i) przyjmuje da wysłań * i wyvi*je sowfiry łecznyrti Działu H andlow o Taryfowe-
ótiTch szyutolci tak jak każda z węr.to- go, pod  kierunkiem którego stacja

wych stacji, oprocz tego na zasadaie pisem- miLiski funKcionni 
■ych lamówier ustnych lnb telefonicznych, IU» KGJon u Ie’

. zaalera swemi samochodami ze sk ładów  i Wilno odczuwa brak ś 'O dkÓ v»
mieszkań nauiwcói* .owa>y do wyekspedjo- komurbkscyjnych śródmieścia z  krań- 
w .m a  lub odwozi je, stosownie do o t r z y  Cżm i z  okolicami p o  l imdsk.em i 
m a-ych  zleceń i do-rodów j rzewozowych Cła<-;« P **> ‘ w u " a
.uo^fe o-zeekspedjowuje dalej stc >o-vnie do ^  ■ld m ! w d z ię c z n e  a i l s tr. 158 25 zł. lir wroski
s a la  nia odbiorcy lub nadawcy, b) inkasuje pO ,f1 do a z i a ł a m a ,  z  arugiej s t r o n y

27 maja 1«26 r.
D e w iz y  i w a l  sity:

Tranz. S p rz . K t tp n c .
Dciary l i ,  Ou 11.25 10,97
fłdtaOdjŁ 443.10 444 20 44200
Londyn 3.0 i 63 74 53.48
Now-r-York — — ___

Paty* 36,65 30,74 36 56
Pr&gs 32.65 32,73 32,57
Szwajcarja 213,50 2H.03 212.97
Wiedeń 155 35 156 23 155.47
Wiochy 41,35 41,45 41 25
Be)-;ir. 35,15 36,24 , 35,06
Stoktiolm 381.75 282.43 281.05

P*pie*-y w ajrżo lc iow c.
Potyczka dolarowa 67,50 (w złotych 760 31 

koifljowa 171,Od — —
5 pr. pożycz konw. 32,00 31.50 —

pr. pożyczk, Itonw. — — —
c  , . proc. listy zss t .
bytuacj* dla złotego kształtuje się tiemsate prz taw . Ż2.25 22.0C 22 15

d oO d p o w i e d n i a  c h w i l a  
n a b y c i a  d o m ó w .

Info m ic je  bezpłatnie. 
DomHandl.-Kom, «ZACHĘTAi 

P o n o w a  14 teleion 3 —04.

P i * £ e s t r o g a ł
k a z a ły  się  w  h a n d lu  n a ś la d o w n ic tw a  

łu b ian e j  n am ias tk i  k a w y  ziarn is te j

E N R I Ł O
w .takich samych kos kach i łudząco podobnych 
etykieiach. Aby Pani otrzymała prawdziwą 

nr lastk^: kaw y „Ennlo**, prosimy przyj­

mować tylko te pakiety, na których uwidocz­
niony jest znak fabryczny „m łynek do kavry“ 

i miano wyfącznych wytwórców

.. effi£ayk;«a bTi^pie&a S y n o w i e  S,
dkawins-Kraków.

zawierano pizy kursie 11.02 — 1007 
i ł  Bank Puiski płacił za dolary 11,10 
zł. Kurs bankow y bez zmian, t. j. 
1115 do 11,21 zL

Inne waluty: funt 54.00 zł., fraaic 
fr., wskutek silnej interwencji rządo­
wej, bardzo mocny w kursie, kalku­
lował się w Krakowie wedtug paryte­
tu bankowego na 37.80 zł., marka 
niemiecka 260,50 zł., frank szw. 216.50 
zł, korona czeska 33 20 z ł ,  szyling

utrzyma
ny w kursie 43 50 zł., frank belgijski,

K ROMIE A SZKOLNA.

PIĄTEK.

Suche dni, M.
Jutro 

Suche dni A.

•  C U : .  ł > .  C t g . 2 m. 34

Zsci., sg  » 7 31

odszkodowanie asekuracyjne 
'jdbuflowania się.

MIEJSKA

wsze.hle zaliczania kolejowe . inne S W y ,  w p W OOy t o  n a  r o z b u d o w ę  k arr- “ d o b n i e  jak  , v a m f r a n c u » W a  z w v i -

ly y i o :  T

Podwyżka taryf kolejowych.
aprŁedaje bilety je d n o razowe osobowe "wsiy- ^ ’) Gn- jedyna srterja kobrjkl
st-ich klis 1 hategorji na wszystk t  pociągi, D w ajfzćC  - Pohulanka i Wilcza-Łaps 
b) spriedaje  bile.y na  statki i zeczut- i mor- nie może W tym Względzie zadowol-
ikie, c) wydaje bilety tramwajowe i kolejo 
we okresuw?. miesięczne, kwartalne 1 roerne, 
d) wydaje  b .b ty  teatralne 1 kinematograficz­
ne o ra i  na  inne widew^l-a, ej rozwoit przy­
b y ły  bagaż i przyjmuje bagaż do wysł mia 
bezpośrednio do pociągów za pokwitowa­
niem przez 'fonrtnktorów  bagażowych.

3. D z ia ł  S k ł o d o w o  p o ż y c z k o w y  a)

nić potrzeo Wilna i dać przedsię­
biorstwu zyski, ponieważ ramy 
działalności tej wąskoforówki są 
byt szczupłe Mam wtażenie, że wo-

gole stacje miejskie w Wilrńszczyź- wozowycii na kolejach państw ow ych, 
nie winne b , ć  oddane do iksploata- W edług  opinji sfer gospodarczych,

W kałach gospodarczych w y w o ­
łała konsternację i zaniepoKOjenie . n , -  r, ..
wiadomość o mającej nastąpić od Braetwa Trój>:y Przertajśw
onia 1 czerwca podwyżce taryf prze- U R Z Ę D O W A

P o n o w n a

— (.n) P rz y i tu f f  s z k o l n y .  O  i  
d n ii  1 wrzesma rb. w Wilnie o b o ­
wiązek: szicolnj obejmuje wszystkie

celem dzieci urodzone w iQ i9 r. Rodztee
mające dzieci tego rocznika a 
mierzsjący kształcić je nie w publicz- 
nych czkotach powszechnycn, obo- 

— x 1 l u le c z k .1 d o  k i e r o w a n i a  wiązani sa w myśl srt. 31 dekretu o 
» K O Ś C IE L N A  f l*c h e m  k o ło w y m .  Ostatnio zostały obowiązku szkolnym z r. 1019, roz-

zaprow adzone w policj! warszawskiej ciągniętego na województwo Wi-
— Wotywa d la  Bractwa T ró j-  pałeczki Jo kierowania ruchem koło- leńskit z początkiem ro -u  bież*.-ego 

cy P r z e n a j ś w ię t s z e j  ijW nieJzielę wym. W pałeczki zostały zaopatrzone ao  kadekiarowanit la piśmie lub' 
30 b m. o g- 9 rano w k i ś  p o -B e -  narazie posterunki, pełniące smżbę w osobiście do i września rb nr cd 
nardyńskim będż-e odprawiona Woty- miejscach .uchiiwszycn. Stopniowo inspektoratem szkoln m m Wdna 
wa na intencję murarzy, należących mają je otrzymać wszyscy poiicjanci (zaułek św. Michalski', w jak’; snosob

m, stołecznego, jak i innych większych zamierzają kształcić dzieci w roku 
rorasrt w Polsce. Pałeczki są spurzą- szkolnym 1926/27. 
dzene z drzewa jesionowego i za' W stosunku a o  rodziców, którzy

— (w) P o n o w n a  r e j e s t r a c j a  opatrzone przy rękojeść, w specjalne zaniedbają dopełnić ve  v 'łaśc ie  K-ni

tuem, b) w jda ja  pożyczki U rm inowe ood 
zas taw  towaróir, c) załatwia operacje han­
d low e 12sprzeaaj(> towary z polecenia w łaś­
ciciela lub je wydaje innej osobie.

4. D z i a ł  A sek u rac y jn y :  a) asekuruj* 
i  polecenia nadawców towary wysyłane k o ­
leją, rzeką, szosą l r. d., b) ziożone na skła­
dach stacji miejsmej, c) asekuiuje podióżny.h 
w pociągu, ri) asenuruje

5. J u a ł  K o m is o w o  
przy jm uje  przedstawicielstwa 
inkasa i przektzuje nadawcom i oabioteot 
c) z polecenia nieresantów zakupuje na ich 
rachunek tow ary  i ekspedjuje pod wskaza­
n ym  adresem lub przybyłe towary sp zed je  
na  rzec* nadawców lab odbiorców, d) sprze> 
daje znaki stemplowe, przekazy pocztowe 
pieniężne, marki stemplowe i pocztowe 1 t 
d., e) snrzedaje wszystkie w ydawnioewa

prtyjm uje eto swoich składów różne tó w ary  cji prywatnemu konsorcjum i Pwtedy zwyżka taryf wywoła w  życiu ekono- t o w a r z y s t w .  Za czasów Litwy pęt 1 ^zięki takiej pętli-Tnoźoa w  terminie tego przepisu prawnego, za-
na przechowanie, z czcściowem ich wyda n ap tw n o  by się tożwinęiy z pożjt- micznem szereg n epożądanych OD ^ rc KOweJ ^arejestre wato się u m -  każaej chwiii^ zawiesić paieczkę na stosow any oędzie arf. 2C dek-etu ze

kiem dla przem ’s!u i gosoodarki w j-*wó »v, w pierw s/ym  zaś rzędzie spo- spektofó Pracy w Tymczasowe* Ko- kiści, uwamtając w ten sposób  dłoń. skutkami, wynikaiącemi z art. 22 oraz
Wileńszczyźnie. System i biurokra- woduje wzrost cen artykułów prze- P11̂  Rządzącej wie.e z obeeme Regu jw am e rucha kołOM,-egc z uźy- 41 lub 42 dekretu, to jest, że dzieci
tyzm jak m s ę iządzą afery k o l e j o -  myślowych. pt&  takie **0+ p .zez
we, jest *a prost niemożliwy. Wiado
mem jest, że o koncesje na prawo 
uruchomienia i eksploatowania stacji 
miejskich starało s ;ę kilka bardzo

mysłowych.

K R O N IK A  

— (w) O d s z k o d o w a n i e

isimejącycn na terenie Wilna i Wi- ciem pałeczkiodbywń się pizy pomcf- takie bedą przez inspektorat p rz y -
leńszczyzny towarzystw. Na zasadzie cy analogicznych ruchów, jak samą dzielone d o  puoliczn/cn >zkół d o w -

Ml EJ S C O  W A tej rejestracji wszystkie te stowarzy- J łom ą Nosi się jc w skórzanych fu- szec.inych z m zęcu  (przym usowo 
szenia istniały j iko  związki zawo- terałach umieszczonych przy lewym
do we, mimo iż w.ele z nicn nie boku, na miejscu bagnetu. Inowacjas t r a t

umie .3 życie wogóle. m ‘sj=kich sta-ało s;ę kilka «'didzo p o w s ta ły c h  na s k u t e k  o k u p a c j i  mrało’ bynaitrtńteii charakteru zwiaz- a została powitana z  wielkiem uzna
i ov . riandtewy: a, p o w ^ y e t t  ^ m  krajowych, lecz Dy- nlem feckiej. Jak wiadotho feoby  k ó t  4w o d o w v ch  S b e S e  n J S S L  niem P ° ^ iana z Wlelkiem uzna’
yideistwa, b) ryptae.a rekcja me zechciała nawet z mmi zainteresowany oodieJy w i  kow ..awoac ycn. UDecnie na ąaa  em
ladawsom i odbiorcom, jrakmwaó cama n i  nip iKd V. . .P . 1 b. w  sw? !m nie Inspektora Pracy O cręgu  ^ i le n -  — P rz e c iw  e k s c e s o m  a n ty -traktować, sama zaś me jest zdolna rzazie kioki cfilem"uzVska-ii» n,e 1 tora Pfacy Okręgu

ze sw m ciężkim aparatem n n d n b ć  !« L ^ ^ l y l : t ± a ?.a.szlc0* skieg° wszysti.ie te zarejestrowane ż y d o w s k i m
zadaniu.

Ma się rozumiet 
sposób  prowadzenia
bierstwa wymaga pew nego ryzyka i cze, urządzenia fabryk, składów 

urząuowe (Monitor, Dziennik Rózti, Taryfy poważnego kapitału, czego 
kolejowy mapy, _rozkłady j.zdv kolej«>we|, nych warunkach p ińś tw o  nie może kazano

wytoczenia

ty-
j  . * ■ —  ------  onicyu wsŁjiaimc ie zai cjcan u w ant Ł/wwnrpMiii. W związku z ostat-

dowan za poczynione przez okupan- związki zaw odow e stowarzyszę- niemi eksc tsam ; i wystąpieniami 
tow szr y, 2v ła ^cza za zarekwiro- m ał b^dą musiały ponownie się za- anhżydowskiemi. które miały miej‘sce

Uizędu (przymusowo), 
będą obowiązane do regularnego 
uczęszczania do publicznej szkoły 
powszechnej w  ciągu całego roku  
szkolnego, w razie zaś nieuczęszcza­
nia lub nieregularnego posyłani* 
dzieci, rodzice bedą podlegać o d p o ­
wiedzialności karnej (grzywna do 
100 zł., areszt do  5 dni) każdo

e idndlowy wu.f p.zez Niemców maszyny, na- rejestrować u odnośnvch władzadm i- w ogrodzie Bernardyńskim, K onrsarz mies ecznie
go przedsię- rzędzia rolnicze, narzędzia rzemieślni- nistracyjnych, t. zn. Kom'sarjacie Rzą- Rządu na m. Wilno zarządził wy- Rodzice, mający dzieci urodzone

„  u • ,a ; - yK» składów i t. p. du  lub. urządzić Wojewódzkim. st&wienia lub wzmocnienie posterun* w latach 1918 l b i i  1016  i 1015  n
Z  r m S  S S '  prze '  Mię-dzy W n e f  ponow nej re j^ ffa -  ^  policyjnych w ogrodach Ber- bow.ązani s ą ’ do z.ożema' w t y t

odne; I szosowe, 1 i .d ) ,  f; p u y jm u je  pre- s /  od j i( a n a .eż i łó iy  po- Paryżu celem wytoczenia " o f c - e s u  Eoole8 ać Wileńskie 2 wiązki nardynskim botaniczaym. oe lę tn .k u ,  samym terminie podobnych dekla-
..............................................  ^ J ihentysiycziie jak polskie, tak i ży- oraz w Z-akrecre i przy  ul. Nowo- racyj, o ile zamierzają kształcić dzieci

dowskie, Ż yd ow ska Tow arzystw o eirę ZKiej. Jednocześnie K u ra ic ju m  w domu lub w szkołach prywaf-
inforaiacji co do kupna i  pierwszego źródła, prywatnemu konsorcjum. E "  w T  c n f i^  Lekarskie, W .leńskie Stowarzyszenie organom bezpieczeństwa nych.
oraz  M-skazuje nabyw ców  r A ł m r c h  f  r\ n r  o  i ń i u  .— ■ ? _ t •

wskazuje centra produkcji, 
tach przewozowych i dodatkowych

■ameiatę wszystkich pism krajowych i za­
granicznych, oraz g ło s z e ń  do tychże p sm .  m |ś leć  o tein by koncesje na prawo R z e sz y  Niemieckiej. M ię d z y  innemi ^ ' " 10?- r ^,H«w--tio0 ł^Tni’« f g r ó d z k i e f .  I ^ d n o c y ^ i n i e  K u r a t o r i u m  u, 

6, D z i e ł  Infot macyjny: % udziela eksploatacji stacji miejskie, o d d a ć  w r a z  z aktami przekazano Trybuna- JednoczEśn-!e Kuratorjum w

normach ceł przywozowych i wywozowych, c n o a o r t '  t i ę z o i u w y c n ,  nie zorganlz- 
b) udziela informacji co do s to r a  firn- han- w ała  doiychczas komunikacji osobc  
diowo-prztmysłowych oraz daje wywiady o ' ---------------   • . .. *

poniosły znaczne straty podczas
jiowo-przLmysrowych oraz daje wywiady o <vn  iow arow ti *Jr n, • Okupacji. G łów ne pozycje V  odszko-
stanie majątkowym kupców miejscowych . , i a ,  « okolicznych mia- dowaniach zaię.y pretensje hr, Po-
kraj^wych i zagrancznych, c) iritoimuje co 5t£cze<, xiore io połączenie napewno- tockiego na 11 miijonów fr. zł., hr. 
31. rńirtTr, n .....— by się pod wzglęaem dochodow ym  Zamojskiego — 11 m i o n ó w  fr. z ł ,do różnycn miejscowości kuracyjnycli,
a :n -  S i łf.h,°-?-by* ora/ ° .Ło.Szłac! u,tr*rm»- optaciło, gdyż n P. przewóz ładunków firmy Narzelski — 2 miijony fr’ mie > objął 

'■*' PensJon- uC1 w yc »  ej óiobnyeh obecnie koicia rui bi■ skie r.ńn/kiei tirm v Makower— 400 Lasów Panow ościach - - - - -fobnych  obecnie koleją na bi'skie Łóaźkicj firmy MaKower— 400 tysięcv
7. D z i a ł  Eksploatacji ko lejek  w ą- 1 Ifigłosci już s ę nie opłaca kupcom, fr. zł„ oraz firmy Hirszberg i W lL-  

akoiorowych nicjskick.- Stara się zapro- ze wzglęgu na koszty przyw ózki, cińskl na sumę 200 tys. fr. zł. \V

— P o w t ó t  D y r e k t o r a  L a s ó w  ' f c ie ’aKOwycb 
P a ń s t w o w y c h .  W aniu wczoraj- torlum - . . .
s?ym powrócił do  Wilna z między- (n/„, ^ r z y ro f t ,
narodow ego kongresu leśnpgo w Rzy- ' l n a ' edług sta ystycznych

urzędowanie — Dyrektor ” ych» P :erwszym kwartale r.

którzy by Dzieci chore należące do wymię-
ekscesach nionych roczników otrzymają odro- 
przekazy- czenie obowiązku szkolnego, jeżeli 

właazom Kura- rodzice ich wniosą do inspektorafa 
podania, oooarte zaświadczeniami ie- 
karsKicmi.m.

da-
b.

Właoysław (styczeń -m arzec) w Wilnie zawarto 
małżeńitw podług  obrządku rz.-kato

tych chorobą preeciw. trudznie, która był tylko widowiskiem, któremu wol cliów i wielu z nich dotąd mil
weszła w organizm, i ka^da rewolucja no obojętnie przypatrywać się z la- wspominam, Ale przeciwieństwa o .
wiusiaiaby taką zciroaą reakcję wy wo- żyr Z tem się me zgo Jzę • • •

Państw owych

g()h -’?sk- lick.ogo 303, ewangiehekiego 21, pra-
\y/- - i s  S k a r b o w e j .  Prezes w osław nego  6 , mojżeszuwego 127, 
W-, enskiej Izby Skarbowej pan Jan innych g =ra, em ^
Małecki wyjechał w dniu dzisiejszym w  ty(n t£Ż człsie  UIodzifo

— D y re k c ja  g i m n a z j u m  p a ń ­
s t w o w e g o  im . E, O ^ zeszK o w ej w 
Wilnie powiadamia, że egzamin w s tę ­
pny do klasy pierwszej (systemem 
lekcyjnym) ro^poeinie się 2 1 czer­
wca o godz. 9-ej rano Podania m 
przyjęcie przyjmuje kanceiarja gimna-

7  . c d .  lustracji U a isdów  Skarbo- dzi *  J ™  u '7̂ ™ w p o w y t i -e g o  do  a n i ,  10 :,e.-
II ^ . . h  11/ u z lea  » y ™ « y a  K. . 7 U«, cv 5  w ca ro. Do innych klas dla b laka

nie będzie.
wych powiatu Wilejsliego. W czasie ” “aw ' 2 5 ^ moiżeszc /ego 2 30 ' innych ^  ira?ych klas 
nieobecności Prezesa izoy astępc f ^ T a z e m  ° mi e, SC eg zammó ł  ni“ K“ ‘

S Ą D C W A !

— (x) O d w o ł a n i e  z a k a z u  u r z ą  
d z a n  a  z e b r a ń  I t. p . w p o w .  Wil.

czat 420, nieślubnych chłopców 31, ~  (y > B r u a e r f e r e i n  p i z e d  Są-
driiewcząt 43, zm ano  zaś rz.-kat. 477, c lem - * 'Afego lipca odoędzie się roz- 

‘ pi a w. 28, mojż. 198, innych 9, Rri*w? sądow a przeciwko znanej ban-ew. 4 
razem 716, w tern mężczyzn 374, azie t.z. , 6 ruderfereinr’ 

terenie O^iina.
grasującej na

• , . , - . .- , . - la tem  1082, w tem chłopców
, c a - ■- - u _c ^  a-• n!Suy* 1 łhyczne i, więcej jeszcze przeciw.en- wać będzte p. Adolf Zongołłowicz, H7iPu/<-7at 471 z małżeństw
ł ,ć  Te, jednak * *  me d o l e g a m y ;  nie wanam s:ę twieruz.ć, i e  było to s;wa psvcnczne, które i w;ói czas Naczelnik Wydziału Akcyz i M ono’ ?!Ubnvch ^ '  chłopców 580 dziew
i f d e n  naród żadne p a s t w o  nie sta- zbrodniczym błędem z naszej styjny, s i l n i e j  nieruz zaznaczały, odepchnę- połów Państwowycn ŚiUbny' h UF- chł° pCÓW 58U’ dZ,ew
wia należytegt o p . r u  zarazkom idą- iżtsmy nie dopomogl. Den Linowi i ły dziś obydwa narody dalekc od  SA M O R Z A P
c m w/^r-T 7 AA K " * z* slkte> WraJ s& ! '  I H , siebie. J. Stern w w o ż e n i u  człowieka, SAM ORZĄ D 0  A
«*wet Włochy z M ussoum m  w pusz- Niezdolna do żdrowej reakcji p u c -  który, zmuszony okolicznościami, rzu-
c ^ ą  truciznę w siebie. Uhistoire  arr obrzydliwościom r^ o lu c j .  i boi- ca s t a r e j  przyjaciela, . zvirrac« się
ensei£ne, yue le tn o m p h e  de la de- szewizmu Europa wraz z caią cywili- h.-, Unanć , * , 1; ^  *ut  -/daleka i  .............. ............- . . .  . . v — -  , ; , . ^  c  . ____
mocratie dans une na.ti.on precede zacją swoją toczy s.ę ku przepaści... mało°^AIe rri m a ^ r s n i ć 1 sitoro ^ w  go  wvc âl w dn;U w-zorajszym zarzą- -ura*ny ludpośc wynos: 36< osoa. 1 F r a g m e n t  i p r a w y  93  €
geąeralement son declin, pisz.e G u- Oburzającem dia mnie było po- daleki zraiomv s tu e  u '  ie coraz dzenie odw ołujące zakaz urządzania _  L łcv tac io  w  W it  ń s k łm  R a r C?e W°a w  t^ ,!.nie
staw  Le Bon *), któłfigo podejrzewać stępowanie Czechów z nieszczęśli- btiżs y p  w '  nrzvwiazar iu do t\ :h zebrań 1 wiecóvż publicznych na tere k  z i e m s /  a 25 i 27 m l i . *  5" rozpuzr.a sprawa mjc domanych ko-
o  zan.iary kierykaine czy monarenicz- wym cesarzem Karolem: skonfisko- idej od k t J r 'c h  Dodtrzymatła i nie leS ° ż powiatu. licvtacia na niem^hr. °' " p Un‘s w. Ł Npwo-Wilejki, Szap»ro,
ne n i t  sposób^ Tymczasem ewolu wano mu jego dobra wraz g r u c h o -  wzmoćniehia J e ż y  byt Europy i byt -  W  Z a p r z y s ię ż e n ie  s o ł ty s ó w .  n- iejskie poiożÓ le w  rejt nie W.?Jń- K e n t  r o S r n e j  1u^ n ie d a w w
cja w powojfcmie, Europie m n ę  w mościami, zmarł prawie w nęcLy, me ieeo n p r n J 1 Starosta p o w ia u  \V^.-Trockiego o. i P/ńskłetro „ d w  . I ,a» meni ro-poznanej_ _ ju^ niedawno
. ybk.em tempie na lew o“ . S.owa te miał w co dzieci uorać, 1 niejeden Ale działalność moja niebezp.ecz- W itkowsk. wyjechał w dniu zasiej- wych ’ - ęg o w  sąao -  sprawy .-przeciwko

m u wyrzec prez. Masaryk (n «  przy- Węgie., jaK słyszę, sprzedaie dziś ną d |a C , ech nie -es, ' Nie w jeiu u szytn do grniny PodorzesKiej i Vtej
czyta- swoje kosztosvności, aby z a p ew n e  nas widzę mvśią,ych tak, jak ja, a i s iagelskiej, w celu —  *

w byt n iaterjduy cesarzowej Zycie. Ci rzadko maia ouwogę przekonań Sońysów,
ne je lozutniał, lego m e Niemniej ohydnym  był tylolehii ze swoich. Rzecz »e kończę s t o s u j  <Jo nach, Nadm

°  b ? ‘* SLr0IY  Ko ąaU 1 SlJlt,u *0 olskiego,dziś siebie piękne a smutne słowa Adolfa ieu*i w innych gminach tegoż po- ja Się od sumy 77 546 zł ' 30 gr~ o- ks Godie-wskiesi skazanego riedww
” ? R ‘ ChWa,a B<>SU usu,,i^  s i ,  o d b y w a ł o , t o h n i o « .  s l , g^ . „  zaS zl f  b u m  S  ™

Z a p o m o g i  d ie  P ° 2  Chazanów J^nkla i Marji w B rześcu  karę d w ó :h  lat tw-eretzy za działwl-
r . e l c o w .  Mieszkańcy wsi Mielki, n /B „ p rzy u!. Dąbrowskiego ST, iicy- ność antypaństwową. '

W O JS K O W A

jpominam w  jakiem to p śmie 
łem). C  y je wyrztKł istotnie 1 
j&k m sensie je rozumiał, tego 
wiem, ale 
sze ./izmie
zy< polski przełożone

Sprzedane zostały:

93 em, fragment 
dotyczący działalności organizacji n? 

Ir dom  Ale- terenie Nowo-Wlr-ik

1

. z i-ine, arcyicsięcia Ktrt a - Stefana, który jest L, cz v zast yohm _  ! n S " zI_
a ota m nie s.raszne s ł o w - „ N - e  obywatelem polskim i w wojsku poi- Muj liUs se denni wwawe ztrati... 
{.odnoszę kwesiji, jak należałoby skicm synowie Jego stużą. W  tym
d 7 'ółac w Rosj-, bo  to rnnie n c  nie powojennym święcie nie widzę dla ; , ,  ■ -, , • , ...................................

s Qmi n. ędzy sobą . ę.7.j,zby mord jjrzykre występować przec.w Cze- j ą  nechct vic, neż sforo me uzkaSti
dokonywany nad wielkim natoaem  choni. W  ciągu lat tylu bytem rzecz d y  p a l lo  aspoń  v jednu  duszi.
---------------- nikłem wzajemnego zbliżenia się Pol-

*) Premiercs C onseąuąnces de la Guerrc Ski i Ctech, tyle razy 7,wiedziłem
Frsgę, tylu znakomitych znałem Cze-

, , -    ...----------  wBaśidcn
duszow  przeznaczonych na pomoc: dokonanych przez właścicieli nadpłat 
sievn/; Pcfzatem p. S tarosta  poczynił została wykreślona z iisiy licyta^y*iei. 
starania, w Dyrekcji Wzajemnych Licytacje na maja-ki zięms-tie k h o j -ŚzĄ  
Ubezpieczeń, aby wyżej wymieniem s ię 2 czerwca 
otrzymali w jaknajprędszym czasie

— P r z e s u n ię c i e  t e r m i n u  w c i e ­
l e n i a  p o b o r o w y m  a k a d e m i k o m  
1900 r. Uwzględniając, że d u ła  część 
m tod/ra ły  szkolnej opóim ła sw e sta- 
-ja  wskutek służby w szeregach po i- 
czaa wojny, Szef Depaitamentu ,



C) ^
; S  X 13 1 13*

P ech. Min. Spr. Wojak. zezwolił prze­
sunąć termin wcielenia do wojska 
stałego na przeciąg jednego roku (do 
I/VII 1927 r.) tym poborow ym  aka­
d e m i o m  rocz. 1900 którzy są na o s ­
tatnim kursie iednego z wyższych jza- 
k ładów  naukow ych, służyli w wojsku 
ochotm czo względnie z poboru  z ro ­
ku 1920 r /e  mniej niż 4 miesiące i 
mają przyzrane praw o do służby pół 
torarocznej,

Pow yższe przesunięcie me będzie 
udzielone iym poborowym  akademi­
kom, którzy z jakichkolwiek d o w o o ó w  
nie nabyii prawa do  służby póhora- 
rocznej. J tdnoczesnie władze wojsko­
w e nadmieniły, że z ulgi tej m ogą 
korzystać tylko ci akauemicy r. 1900, 
Którzy mają przyznane p iaw o do  służ­
by półtorarocznej lub uzyskaią tako­
w e m terminie do dnia 25 Vi 26 r.

Wszelkich informacji w  sprawie 
powyższej udziela Komisarjat Rządu 
iub P. K. U.
P R A C A  1 O P IE K A  S P O Ł E C Z N A .

— (n) N o w e  w y b o r y  d o  r a d y  
K a sy  C h o r y c h  w  W ilnie,  W ^m ie- 
siącu wrzes.iiu r. d. upływa kadencja 
rady Kasy Chorych w Wilnie, wobec 
czego nowe wybory do rady winny 
oobyc się jeszcze przecJ terminem 
zakończenia kaaencji. W zw-ązku z 
tern z początk.em czerwca już roz­
poczną się prace przygotow awcze 
g o  wyborow. D ]a Kierownictwa tc-mi 
pracami wyznaczono przez zarząd 
specjalną komisję w składzie p.p. Ko- 
roica, Za^ztowta ■ d rz Kaftsa. D<ien 
w yborow  oęozie usialony przez R a­
dę Kasy Chorych r a  jcdnem z naj­
bliższych posiedztń

— Z a r z ą d  K a sy  C h o r y c h  m 
W iJn a  na posiedzeniu w dniu 26 b. 
m. załatwił m. in. następujące spra 
wy: zaakceptował wnioski Dyrek ora 
w sprawie w yborów  tegorocznych 
do Kaciy Kasy i utworzył odnośną 
Konusję w sk-adiie c-łonków: Ko- 
rolca. a-ra Rafesa i Zasz iow ta , dele­
gow ał czr Zasztowta na J-szy Zwy- 
Czjjny Zjaza Delegaiów Ógolno- 
P anstw ow ego  Związku Kas Chorych 
w Polsce, mający się odoyć w W ar­
szawie w dniu 1-go czerwca b. r , 
rozpatrzył w n o s e k  Kormsji P o ro zu ­
miewawczej w spraw, e um owy 
głównej ze Zrzeszeniem Lekarzy Ka 
sow ycn, dotyczący punktów uzgod­
nionych na 2 eh ostatnich s e ja c h  
oraz pozostałych nieuzgednionemi, 
przyiąt do  w aćomośei okólnik Okrę­
g o w eg o  Urzęau Ubezp ecztń  w spra­
wie s to s jn k u  K. Ch. go  ‘Okr. Z w. 
K Ch.

Z E B R A N IA  I O D C Z Y T Y .

— . O d c z y t  p r o f .  St. W la d y c z k i
„O 2apob eganiu i leczeniu histerji* 
na rzecz Wileńskiego T-wa przeciw­
gruźliczego odbędzie Się w p ;ą'ek 
d n u  4 go czerwca r. b  o goaz 7-ej 
wiecz w Sali Śniadeckich U. S. B.

Pozostałe bilety można nabywać 
w  Księgarni Gebethnera i Wulfa (tri. 
A. M ck iew icza  6).

— (x) W ie c  l e g j o n i s tó w .  W nie­
dzielę dma 30 bm o godz. 12 30 w 
sali miejskiej odbędzie s'ę w ec zw o ­
łany przez legjon.stów.

Wiec prow aazony będzie pod h a ­
słem „Z w erzęhm a »łauza dia Marszał­
ka Piłsudskiego.

— Z a r z ą d  k u r# ó w  (J z u p .  P o lo n .  
M a tu r ,  dia s tudentów  USB, podaje 
do  ogólnej wiadomości wszystkich 
słuchaczy kursów, że w dniu dzisiej­
szym tj. 28 btn. o godz. 7 wieczór 
w sali Ogniska Akaaemickiego W iel­
ka 24, oabędz.e  się walne zebranie 
wszystkich słuchaczy kursów. Ze 
w zg 'ęou na nadzwyczaj pilne sprawy 
-s taw ien n ic tw o  obowiązkowe.

R Ó Ż N E
— W y s t a w a  „ N a s z e  m o r z e  

* r z e k i "  zostanie otwartą w dniu 
1 g o  czerwca r. b. w e wtorek o g. 
12-ej w  południe w Oficerskiem K?-

syr.ie Garnizoi c w tm  (ul. Mickiewi 
cza 13). Praca przygotow aweża wre 
w catej pełni, w  dalszym ciągu nad ­
chodzą wagor.y z eksponatami. 
Zawd; ięc -ając niezmordowanej ini- 
ciatywie W  leńskiego Oddziału Ligi 
Morskiej i Rzecznej, Wiln.anie po 
raz pierwszy będa mieli sposobność 
zcbaczyć okazy fauny morza bjltyc- 
k?ego, modele naszych okrętów, 
wszelkiego rodzaju prace uczniów 
szkół morskich, narzędzia rybołówstwa 
i t. d Szczególnie ciekawym i jest 
model budującego się portu w Gdyni, 
wykonany w gipsie, kilku m etrow ej 
powierzchni. W celu naieżytego in 
formowania widzów Komitet Organi 
zaey;ny, ma zapewniony udział kilku 
osób  fachowych, które na okres 
wystawy przyjadę do Wiirsa. N-e- 
wątpliwie wystawa wzbudzi jaknaj- 
szersze zainteresowanie a gustownie 
przybrar.e sale Kasyna D o d łu g  w ska­
zów ek J hr. Rostw orowskiego staną 
się punktem zbornym całego Wilna.

— W  s p r a w i e  w y s t a w y  d r o ­
b iu  Otrzymujemy następujący ko- 
mumkat z prośbą o  umieszczenie:

W ob°c tego, że w dr iu 23 o. m. 
zosfeła otwarta wysfawa drobiu przy 
ul. A g . Mickiewicza — oświadczamy, 
że niżej wymienione T-wa nie biorą 
■v nipj żadnego udziału: Zarząd I go 
Wileńskiego T wa Hodow ców G o ­
łębi poczt., ras. drobiu i król.; Zarząd 
T wa H o d o w c ó w  orobiu Z.emi W i­
leńskiej; Zarząd T-wa H o d o w có w  
gołęb: pocztowych „Czuwaj".

— K u r s a  k i e r o w c ó w  s a m o ­
c h o d o w y c h  p o d o f i c e r ó w  r e z e r ­
w y  Zarząd Związku Podoficerów 
Rezerwy podaje do  wiadomości 
ogolu podoficerów rezerwy, iż o rg a­
nizuje kursy kierowców sam ochodo­
wych dia członków bezpłatne. Z g ło ­
szenia przyjmowane są w lokalu 
Z w ą  ku, Pt. Oizeszkowej 11, m. 24, 
c o d z ie n n i  od  g. 17.ej do  19-ej.

— O t w a r ć  e  n o w e j  r e s t a u r a c j i .  
W dniu wczorajszym u/kary kościoła 
św. Jana ks. Stanisław Węckiewicz 
dokonał poświęcenia lokalu now o- 
o tworzonej restauracji „Oaza" mie­
szczącej się przy hotelu Niszkow- 
skiego.

Podczas obiadu, r a  który zapro­
szeni zostali liczni przedstawiciele 
orgamzacji społecznych, wygłoszono 
szereg mów. Słow o wstępne, nieiako 
przywitanie, w ygłos |-ł prezes spółki 
p. Stanisław Lubelski.

— O s t r z e ż e n i e  Zarząd Głów ny 
T-wa Ourony Przeciwgazowej d o w ia­
duje się, że po  Ziemiach Rzeczypo­
spolitej krążą osobnicy, którzy są o- 
pattzeni w legitymacje z fotografiami 
oraz piec-ęciami, kwestując na rzecz 
Instytutu Broni Chemicznej.

Vt’eaług zeznań jednej takiej pary 
kwesrarzy, przyłapanej i zasądzonej w 
Ozorkowie, podobnych  osobników 
krąży po Polsce 15 par.

Z arząd Główny Obrony Erzeciwga- 
zowej podaje do publicznej wiado 
mości, że nigdy żadnych kwestarzy 
nie wysyłał ani nie wysyła oraz p ro ­
si, ahy iego rodzaju osoby o d d aw a­
no w ręce sprawiedliwości, uwiada 
rmając jednocześnie Zarząd Główny 
O o iony  Przeciwgazowej w W arsza­
wie, ul. Ludna Nr. 11

TEATR J MUZYKA.
— Kedtna w Teatrze na Pohulance

gra  dzisiaj po raz ostatni w  sezonie po Ce- 
ich najniższych (od 2 15 gs. do 15 gr.) 

dramat St. W yspiańskiego Wyzwolenie* 
Przedstawienie -joprzedzi krótkie przem ó­
wienie prof, d r  Srebrnego. W sebotę  i w 
niedzielę Z espó ł  Reduty  przedstaw i misten 
jnm J. Słowackiego « książę  Niezłomny* n r  
dziedzińcu u m w esy te rkm  P ;o tra  Skargi przed 
kościołem ś«go Jan a  W razie niepogody 
odbędzie się w gmacuu na Pohulance przed­
stawienie komedji Szaniawskiego «Lekkoi 
duch* w sobotę, w  niedzielę zaś St, Krzyi 
woszewsk.egc «Djabeł 1 karczma-ka*. W e 
wtorek dn. 1 czerwca — koncert taneczny 
J. Hryniewickiej — kierowniczki działu Dla. 
styczro-'anecznego Reduty Tańce p. J. H ry -  
n ewickiej ilustrowane będą muzyką na in-

suum enlach  perkusyjnych. Wieczór poprze­
dzi przrm ów ier ie pre f dr. S-eornego.

— K on cer t  M E rd en k o  w  sa l i  • L u ­
tn ia* . Ju tro  vystąpi raz jeuen w Wilnie 
znakomit; skrzypek-wirtuoz M. Erdenko. 
k ióry  dzięki fenom enalnej grze 1 subtelnem u 
odczuciu muzycznemu zysKal wszechśwlato* 
wą sławę. Program zawiera: Corelli, Bacha, 
Możar-ia, Lalo, Dworzak Kreislera, Cyril-Scot- 
ta i S arasa ie

Ceny miejsc lonnalne. Kasa czynna 
j e s t  codziennie od 11—1 i 3 —9 wiecz.

— O tw a rc ie  s e z o n u  k o n ce r tó w  sy m ­
fonicznych w  o g r o d z ie  po-B ernardyń-  
skim Dziś o g. 8 ej w  ogrodzie po=bemar- 
drński-n otwarcie sezonu koncertów Wiłem 
sklej Orkiestry Symfonicznej. Kierownictwo 
artystyczne pierwszych konccriow obją ł  wy­
bitny kapelmisiiz  Stefan Śledziński. Prci 
gram dzisiejszego koncertu symfonicznego 
z wierai .Bajkę* — Moniuszki «:-ultę Dol­
ską* — Za.zyckiego, maisz z suity .Sigurd 
Jorsal.ar* — Griega oraz Piątą Symfonję — 
Beethovena. Ceny b letów; wejście na  kon­
c e r t—  ŁO *r, miejsca Siechąue łą .zn ie  z 
wejście.o do ogrodu — 1 zł, Ulgowe dla 

uczącej się młodzieży i szeregow ym i—30 gr.

W Y P A D K 1  I K P Ą D Z t L Z E .

— P o ż a r .  D.,, 27 b. m. spalił się dom 
Nr. 11 p'7y ul. Po low ej s tra ty  wynoszą 
5000 zł. Przyczyna pożaru m e ustalona. Do­
chodzenie w toku.

— W y k ry c ie  p o t a j e m n e j  g o r z e l n i .  
Około zasc Potaśnia gm. L6Diedziewsktej w 
lesie w ykry to  "o ia jem ną  gorzelnię. Na m iej­
scu znaleziono 60 litrów samogonki.

— P o w i e s i ł  się. W lesie około wsi 
°o n lew icż sa  gm. Tiocuiej powiesił  się 37- 
leini Jan  Sokolmski. Przyczyna sam obójstwa 
nie usialona.

— K ra d z ie ż e .  W nocy na 2ó b. in. 
z n.ies* tania Mowszy Minca (Bobrujska 14j 
skiadziono za pomocą wyjęcia szyoy u b ra ­
nie w.rrtości 900 zt.

W. Zalewskiemu (maj. Olszany pow. 
Oszmiąuskiego, n:r dwcrcif kolejowym w 
Wilnie wyciągnięto z kisszeoi 75 zł., 2 do 
lary oraz złoią oorączkę.

Z całej Pofsks.
— S z c z e g ó ły  w y b u c h u  w  Z a-  

g o ż d o r t i e  o którym krótko d o n o s i­
liśmy wcżoia, p:; dsiaw ają s ę  tta 
stępująco."

O  g c d 7-. 11 r w jeonytn z pięciu 
wielkich bębnów  mosiężtijch z pro- 
chem strzelriiczym nastąpił nagły 
gwałtowny wybuch. Siłą wybuchu 
zawartego w bębnie prochu (którego 
było z górą 100 kg.), zostaii rzuceni 
na ziemię i ściany budynku piacujący 
tam liczni roboimcy, odnosząc ciężkie 
obrażenia. Równocześnie wskutek 
eksplozji wyrw ane zostały drzwi i 
okna budynku, zerwany dach i częścio­
w o runęła ściana, przywalając inne 
nieszczęśliwe ofiary wvpadku.

G dy przybyła po rroc  — z pod 
zwalisk polerowni wydobyto  zwłoki 
jednego z p iaco w n ik ć w ,» Wikloia 
Szedeia, który ostafnio był w Za- 
gożdżon 'e  majstrem, oraz rannych i 
poparzonych: koniroler — major fran­
cuski M ouroux, znany pyrotechnik, 
przód, policji Stanisławski, D oro ­
szewski oraz robotn cy: C zU K O W S k i,
Łukaszewski, Jaroszewski, Ryś, Tyszka 
O prócz *ego jest pewma liczba iżej 
poszwankowanych.

Katastrofa przybrałaby większe 
rozmiary, gdyby nie przytomność 
komendanta poierowni, kpt. Walczyń­
skiego, który dał robotnikom sygnał 
alarmowy ucieczki w  chwiL, gdy 
ujrzał ogień w jednym z bębnów 
m osiężnych z  prochem Sam kpi. 
Walczyński podszedł a o  bębna, by  
zbadać to niepokojące zjawisko — i 
w  tym właśnie momencie nastąpił 
wybucłi, a nieszczęśliwa ofiara o b o ­
wiązku stanęła w płom'eniach, odno 
sząc ciężkie ooparzenia.

Szczęśliwy los zrządził, iż po i  ar, 
jaki wybuchł po  eksplozji, został 
z likwiaowany przez straż pożarną 
nim przeniósł się na inne budynki, 
w których były wielkie ilości daleko 
gwałtowniejszych środków wybucho­
wych.

czy JESTEŚ CZLDltKlEH

iipjsi] liwiopl

i  o. P. P.

K U L T U R A L N O  0 8  W i A T O  WY  
SALA MIEJSKA ful. Ostrobramska 5)

D z'ś będzie wyśiet- 
lan* film

Nad program:

„f^obieta na ła ń cu ch u *4diaw at w 7óh |  
aktach

K .ino -T ea tr

„Cha*-lifc C h a p l i n  p i e c z e  C hleb"  w 2 aktach 
„Szef d e d e h f y w e t n "  groteska sceniczna 2 aktach.

O rkies tra  pod uj rekcją kapelmistrzaoW. Szczepańskiego ! 
Kasa czynnar w  niedzielę i św. od godz. 2 m. 30. w pov'sv.ed. an,e od gdlz .  4 m. JO.

„ PoczateK seansu; v. nied/.ielę od irodz. 3-ej w powszednie dme od ę o d i .  5-ej.
^A ł i lL E T O \,  s wraz -  uuca t riem  na pożywianie izieci szkolnych ^arier  6C. »r Amiiteatr i balkon 3 0 > r .

„H elio s"
i P -em ijeia1 Wielki współczesny drama! życiowy w I .iklach,

„Tyran wł a s n e j  że r y '
w mli oj. R u fh  M^.yche*-. S t e i n r u c  i i C a r l  d e  R o p t .  Bnp-ta wysław?!

Codzienne  
Wi adomośc.
Ekonom iczne

z a w i e i a j ą c e  n a jśw ież sz e  n a j z r ó d ł o w s z e  i n a jo b f i t s z e  in f o rm a c je  i s p ^ a w o i d a n i a  z  g ie łd  p ien ie  n y c h  
i ak c y jn y c h  c a ł e g o  św ia ta ,  n o t o w a n i a  t o w a r o w e  z c  w s z js ik ic r .  l y n k ó w  w  k ra ju  i z a o r r n i c a  —sa  n ie z -  
b ę d n e m  w y d a w n i c tw e m  p o d r ę c z n e n i  w  k a id e tn  p r z e d s ię b io r s tw ie  h a n o io w e m ,  p z e m y s iu w e n i

c z y  też  b a n k u .

iesE li M o d n ie ]
i* poświęcona jest sprawom, potrzebom 

sti-latom kup ectwa polsk^e^o
po-Dr ? ? , ,r “ r y „ G a z e t a  H a n d l o w a '

Abonament przyjmuje: P r z e d s t a w i c i e l s t w o  W ile ń s k ie
A j : n ej i W s c h o d n ie j '  — u!. Mickiewićza 4

Letniska wiejskie
W iłr to ,  D ą b r o w s k i e g o  N r  3 m. 6 od g 3 —5 po poi

1) p zyjmowanie ofert na letniska z u trzym aniem  i bez niego
2) informowanie osób, które zechcą z letnisk skorzystać.

p z y  ul. M ic k ie w ic z a  37, m. 1, tel. 65'. 
o i w o r p ł a  dama z d yp lo m tm  «Instuut deI 
Beaute* .Kewa* w Ka }żu Leczenie w a H1 
tw arzy  i ciata. Usuwanie zmarszczek. 
g ró w  pryszczy, pl m na twarzy. M a ,a  L 
leczniczy Masciuc Paie. Leczenie w ło 3óv*| 
od wypad, i łupieżu. - W .Z.P. 5-

sra£021EL!?SJi k H C A
K R E S O W E G O  ZW IĄZKU ZIEMIAN
«1 ZA W A L N A  I T E L E F O N  1 - 4 7 .

S p r z e d a je :

Ziemniaki 
do sadzenia

O d m .a n y :  V /o ń l t i i . a n n  Kleinapiegei  
P a rnassia  
D eod o ra .

FLAKCE-ROZSĄDA
warzywne i kwiatowe w  wielkim wyborze polecają

Zakłady ogrodnicze w  Wilnie
■g. Sadowa Nr 8,

ui, S łow ack iego  Nr 6 (daw. Kaukazkat.

| j C e n y  u m i a r k o w a n e |  i, 

S p r z e d a ż  o d  g o d r .  7 d c  18

Al-uszerica
M. Brze2ina
ul. Mickiewicza 44 

m 17. Przyjmuje od 
godz. 9 rano  do  7 w 
V .Z.P. Nr 3903 Wilno 

dn. 22-V-26 r.

I lo  wynajęcia jeden 
■^^^pokój be-Ł kuchni 
Cena Zi. 25 miesięcz­
nie Zarzecze d. Nr 30 
m. ’ 0 cd  godz. 12 do 

5.30 pp.

Akuszerka
W  Smiałowska
przyjmuje od goaz. 

do 19. Mickięwicza 
46 m 6 

WZP N r 63.

- r> , -  są
-• 4 .■/ . . 'F

o b c a s y  i p o d e s z w y

BERSORA.
E la s t y c z n o ś ć  ich  n ie  d a  s ię  p orów n ać z e la s ty c z n o śc ią  
ż a d n e j  in n e j  m a r k i  fab rycznej, trw a ło ść  trzyk ro tn ie  
p r z e w y ż s z a  s k ó r ę .  P o m im o ,  że BERSON u żyw a  s u r o w c ó w  
w  n a j l e p s z y m  g a tu n k u ,  o b c a s y  te  s ą  tań sze  n iż  sk órzan e.

. We w ła s n y m  in te re s ie  p ro s im y  ż a d a ć  ty lk o  
prawdziwych

Bersonowskich  
obcasów  i podeszw gumowych.

B E R S O N A  są n a j le p sz e .

L e,n*ska
umeDl.  w pobl. 

JASZUN Sorn. las, 
rzeka, prod. —Zdrowa 
i ład n e  miejsc. — Inf. 
ś to J a k ó o s k a, 16, 
m. 7. Wł. K.

Komunikat! 
Swiaiowej s ław y  psy­
ch ografolog Szyller 
Szkolnik opowie Ci,kim 
jesteś, kim być możesz? 
Nadeślij charak ter pis­
ma sw ój lub zaiiere- 
sowanej osoby, zako- 
komunikuj: imię, iok , 
miesiąc urodzenia. 
O trzymasz szczegóło­
w ą analizę charakteia, 
określenie 7.alet, wad 
zdolności, przeznacze­
nie. Analizę w ysyłam 
po otrzymaniu 3 zł. 
można znaczkami po­

cztowymi. 
Osobiście przyjmuję 
od 12 — 7. Protokóły, 
odezwy, podziękowania 
najwybitniejszych o- 
sób stolicy. Warszawa,
Psych o-Gr atolom Sry- 
Uer-SzkobiiK, P leśna 

25—3.

T^etrisko
4 pokojej 

kuchnia, . w e ta n a a l  
Las, rzeka. 4 kim cn-l 
Wilna. K om unikacjrl  
kolejowa oraz anto-l 
busow a ZyginuntowT 
ska 4 m. 5 on 9 —I i i  
ran o  i od 7—9 wiecz l

Poszukuję dośw iad j  
czonej 

* * w s tarłmam wieku ,
do 5-nio miesięczner* 

o z i e c k ao 
Pow ażne reKomenda- 
cje niezbędne Dowie-, 
dzieć s.ę M ckiewicza 
41 m. 11 codzienni: 
między 9 a 12 rano

P rzedstawiciela na 
prowincji pc I 
szuKuje F a b r  

ka Czekolady. Ofert.’ 
z referencjami przesy 

łać;
F a b ry k a  C u k ró w l  
i C z e k o la d y  K aro  I 
G o s to m sk i  i S  kr I
Łódź, NaDiórkowskicT 

go 23.

D c s p r z e d a n i a

2 domy
drew niane i jeden m u ­
r o w a n y ,  o g ró d e k  OWO)
cowy przy u ’:cy Cho­
cim ikicj N r 14, dowie 
dz ieć  się  ul. O g ó rk o ­
w a Nr 1. K. Butkie- 

w \ c z .

Zgub. kartę  nadII- 
czbow. w yd a­
ną Drzez P.K.U. 

— Wilno na  imię D a­
wida Kowarskiego za- 
rrieszkałego urzy ul. 
Ponarskiej 35, un ie ­

ważnia się.

Potrzebna słu 
do wszvstk 
umiejąca^lu 

gotować. Zgłaszać 
z rekomendacjami 
Biura Rekiamow 
Garbarska 1 od l: 

po poł

A LB E R IC  C A H U E T
H) Reg/na Roma ni.
O d y  wieczorem pogrążony byłem 

w rozmyślaniach, które nasurę ła  mi 
rozmowa z Reginą, usłyszałem lekkie 
pukarie do  drzwi. Ku memu zdum ie­
niu we drzwiach uteazata się W łoszka, 
Nerina, służąca Reginy. Przeprosiła, 
że ośm elita się mi przeszkodzić, ale 
szuKała tamtego pana, (jak mówiła 
swoim  francusko włoskim żargonem), 
i kucharka powiedziała, że wyszedł, 
nie wied;iata k-edy wróci, zwróciła 
s''ę więc do jego przyjaciela.

— Czem służyć mogę pani Da- 
widsonowej?

Otworzyła pudełko, zawierające 
wspaniałą Dransolefę ze szm aragdów 
i piatyny, najpiękniejszą rzecz z jub i­
lerskiej wystawy, przed którą zatrzy­
mała się kiedyś Regina (według infor­
macji zbieranych przez Jerzego). Dar 
ten został położony w pokoju pani 
Dawidson, gdy jeszcze nie odzyskeła 
p rzy tom ność .  Regina kazała odaać  
rflejhot natychmiast temu, kto g o  k u ­
pił. Ner.na chciała w ę c ,  bym przyjął 
bransoletkę i o aa a ł  ją Jerżemu.

— N .im a się co śpieszyć — o d ­
powiedziałem z niezrozumiałą dla 
mnie sam ego irytacją. O ddasz  sama 
panu. Pan Frontier wróci niedługo do 
Liserb. Tymczasem proszę to oddać 
pani. Kamienie te są ładne, niechże 
je: dotrzymają towarzystwa przez te 
^ jk a  godzin, n:e skcmpiom iiuje  to

ojej p an . . .
— Powsórzę słowa signora.
— Jak chcesz.
Byłem niezadowolony z siebie, z

Jerzego i Reginy, z roztargnieniem 
patrzyłem za odchoazącą Neriną, któ­
ra spokojnym  krokiem wyszła z p o ­
koju.

U
Słaliśmy oparci o brzegi groty. P o ­

wiedzieliśmy sobie dużo  rzeczy zby­
tecznych i niepożytecznych. Jerzy rzu­
cił nerwowo papieros.

— Dziękuję panu za słow a roz­
sądku, które usłyszałem od pana, lecz 
których nie rozumiem dobrze.

— Bo nie chce pan zrozumieć.
— Tak być nie powinno. Mówił 

pan do mnie, jak do mężczyzny, mu* 
szę po  męsku to przyjąć.

— Niech pan me usiłuje zrozu- 
zumieć. Nie rnarn cudow nego  daru 
przekonywania. Człowiek, który ma 
nadzieję wyleczyć danego człowieka 
z tej choroby, na którą pan cierpi, 
jest dopraw dy zbyt śmiesznym.

Jerzy milczał.
Z tego, co pan m ówił —rzekł po  

chwili — zrozumiałem jedną rzecz. 
Twierazi oan, że teraz nie mógłbym 
już żyć z Reginą szcręślłwTe, zamę 
czałbym ją co dnia wybucham i z a ­
zdrości o  tamtego. Ma pan rację.

— Przyżnaje więc pan, że nie prze­
baczyłby pan jej tego, że oddala k o ­
mu innemu najlepsze lata sw ego  ży­
cia, dziesięć lat młodości, które nie 
należały do pana.

— To jest możliwe i p ra w d o p o ­
dobne, lecz cóż z tego? Są uczucia 
które opanow ują nas całkowicie, trze­
ba je przyjąć takie, jakie są, z ich o* 
Krucieństwem i z ich ekstazą.

— Bylibyście oboje nieszczęśliwi.
— Są cierpienia których się pragnie

— Regina nie pragnie tego cierpie- sto. Nie zauważył pan napewno ma- nienawiści. F-zestraszyłem ją. Ucief a. życie, które szybko przeszło z o l  
nia. & łej blizny, którą ma na górnej war- Nie można jej za to ganić. PJDrlni- k r e s u  młodzieńczego w okres dojrza-l

— Bo nie kocha mnie już, nie dze Regina. Jest zupełnie nieznaczna, tern szaleństwo, chcąc ją odzyskać, (ości i walk.
kochała nigay. a jednak kocham tę bliznę... Widział Taką kobiete, jak Regina, odzyskać — W Borneo porad pierwszy za

— Ależ kochała pana z pewnością, pan Reginę, rozmawiała z panem, nre można. Urządzna sobie życie po- bdem c/łow itka. Miałem wtedy dzie-l
Jerzy ruchem (wałtownym pociąg Czy głos jej był spokojny? za mną, wyrzuoła mię z orbity sv, e- v .ęfnaścit: lat. Poszło o aziewczynęJ

nąl mnie za sobą  ku dom owi, sm uga — 1 okrutny. go  życia. O na nie n u ż e  być przed- która mi się nie podobała wcale, !ec>l
światła płynęła z pod firanki jednego Jerzy drżącą reką zapalił papierosa miotem zabawy ani igraszki. Omyli- której nic podobało  mi się koniu in I
z okien. i chwilę paliliśmy w  milczeniu. Potem łem się po  raz orugi i 'teraz płacić nemu odstąpić. O d  chwili gdy zfbra I

—Nie śpi. Jest tutaj, w moim do- mówić zaczął, głosem wzruszonym i m uszę za sw e błędy. n c  mi Reginę, przysięgłem sobie, że l
mu, jak kiedvś. Zajmuje ten sam. po- bardziej niż ksedyindziej niepewnym. Podniósł oczy ku oknu Reginy. nie c ibierze mi ni d " mej kobietwp
kój, w którym mieszkała, jako mała —Nie chciałbym jednakże, żeby pan  — Niema juz światła w tym do- niezależnie od  tego, jaką by była, 
dziewczynka, jako kobieta — dziecko, był nazbyt ujemnego zdania o  Regi- mu . .  Czy  nie czuje pan, że noc jest Mój rywal, bandyta ktorego -yDU-l 
Dziwne rzeczy dzieją się we mnie. nie. Nie zna pan  jej, bo  me widział czarniejsza, że nie już niema na sLcz^no z więzienia, iu ,lC-że zbieg-l 
Nie jestem całkov'icie nieszczęśliwy, pan  jej dawniej. Była to dziewczynka niobie, że nie istnieję już w tym stamtąd, chwyci! rnni kar*b rę< I 
gdyż czuje jej obecność tutaj, jak dziwna, szlachetna i romantyczna nie- c!eniu? Wracajmy, panie. olbrzy ma i jednym rucnem noża c i
d a w n ie j  Widzę światłe z jej okna. żfwykle. Czystą była jak w r ó ż k i i  baj- l \ l  ciął mi .ewy wąs, > ^ a ł k » « n  skóry-
Zajmu,! m oże sobą  jej m \ś 'i .  gdyby ki. Wierzyła, że ptaki znają nasze O dniesiono z Majest.cu ist d o  Ulupi oowcip , nieprawdaż? ^złowiei I
nawet uczucia były pełne 'n ienaw iści  myśli i opow iadają je sobie wzajem- Reginy. Służąca jej odm osła odpo- ten u na ał natychmiast z <.etr.a ku
do  mnie. Nie n.cgę wyobrazić sobie, nie w długich rozm ow ach prowadzę- wiedź na pocztę. O to  kierunek m ,s ' i  larm w orzuchu. egoż samęgc £ <iL|
że nadejdzie chwiia. kiedy zniknie stąd nych w ś fó d  gałęzi drrew. Pragnęła Reginy, tak dalekich od nas, tak nam u^ałen się do lasów d z i e w a c h  zl 
na zawsze, mam uczucie człowieka nie mieć grzechu, by ~ue być przed- obcych. Płyną one ku temu, którego bandą połdziKt/h ll|t Phi  eksploa I 
tracącego kogoś bliskiego, który nie miotetr. skrzydlatych plotek mieszkań- pragną dosięgnąć. . tacJ' *asu. Jeuer z moich tuwarzys
chce ^ .erzyć, że ta b l isH  istota odej- ców  cedrów Pew nego dnia znaleźliś- — Pewny jestem, że to or pisze, w t u c i ł  mię do jam y ,  w której suszo
dzie n a  zawrze. G dyby tu pana nie my ją chodzącą w'elk:emi krokami — zawołał Jerzy ze wściekłością, no liście. Za chwil'’ znalazł się ne
było, gdybym się me wstydził, wyciąg- pc aJei, przyglądającą się obłokom. C zy  me czuje 3an jego zbh- mojem miejccu z czołem oznaczonem
nątby ęce ku niej z błaganiem o  li- „Gdzie idziesz, Regino?' — zaryD ła  żenią. O ;o  nadchodzi! W  łych dmaah krwawem piełuern o rozpa!o |eg? l
tość. moja matka Regina odpowiedziała: zapowiedziano nam jego przyjazd. żelaz=>, które mu przj * żyłem. Zrnc I

Spacerowaliśmy w ciemności. „Idę za n iebem ".--Zdawało się, że za- Czyż ja g o  nie uduszę?! chęciło mię to do  W W gP*1 \ P ° ^ j
— Pewnie dziwię pana bardzo i m-lkly g łosy  nocne, zabite dźwiękiem — Byi par spokojniejszy- v/czo.aj ciłem do  moicn plantacji. ie Ława

rozczarowuję trochę. Jestem bardzo wzruszenia, drżącym w głosie Jerzego, wieczór. Niech pan opusc ten park, hałem się tam wyrzuć ■ kt^ rH
słaby, prawna? Ta kob-eta jest niczem Ciche szemtanie wody małego stiu- zajmie się Crefnś Czy zechce pan m:ę OKradał, wteczo, _m m * t r u
dia pa.ia, Wydaje się panu podobną  myka rozlewało swój m onotonny towarzyszyć mi azis w ieczór do ciznę w potrawie lecz byłem o s ,rożny
dc tylu Innych kobiet ładnych, z pięk? s :ept św .c te j  wody. . kasyna? >M  ko o.edny moj pies k ^ e g o  kp
nemi oczyma smutnemi -v których — Nikt me znał mojej R/giny, chałem w ^ ce i  mż ^  aźiestu  teeściu
ujrzeć można piekło i niebo, jak w prócz  mnie jednego i nie znał jej ten, " pfvf hvł taoany sa d
oczach każdej kobiety. M oże nie który mi ją zabrał. Nie mogę u wie- Zjedliśmy obiad szybko  i Je zy  godzin, met y P y> 
mógłby p?n jej poznać w  tłumie. Nie rzyć, by  serce jej mogło siętakzrme* zechciał pójść szampuna m  noc- dzony i powieś . y. , . I
rozumie pan czynów szalonych, które nić nagie. Ręgina okrutna, Regina nej restauracji. miał się nerw ow o, bilem to ;  wszys I
copełniałem przez nią. Jednak Kocham bezlitosna! To nie może być panie! brut?>nie i opowiadał historje nre- potem za .atw u p |
Reginę tak silnie, a przerażająco pro- T o  ja byłem brutalny, podły, godny zwykłe, w które obtitowało > :go wem. _____ _____
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